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W pięciu poszerzonych specjalnych
strefach ekonomicznych firmy przeznaczą
na nowe inwestycje ponad 1,8 mld zł,
tworząc prawie 950 nowych miejsc pracy.
Tereny Katowickiej SSE to najbardziej
rozszerzony obszar, który zwiększył się
o ponad 346 ha. Włączone tereny obejmują
Gliwice, Bytom, Tychy, Świętochłowice,
Piekary Śląskie, Częstochowę i Myszków.
Będą tam realizowane trzy nowe inwestycje:
z branży motoryzacyjnej, szklarskiej
i metalowej. Swoją powierzchnię
o ponad 410 ha zwiększyła także Pomorska
SSE, Legnicka – o 156 ha, Kostrzyńsko-
Słubicka – o 79 ha i Słupska, w granicach

której znalazło się 7 ha dodatkowych
gruntów. – Firmy z dużym uznaniem
odnoszą się do funkcjonowania SSE
w Polsce. Swoje projekty lokują tam nie
tylko zagraniczni inwestorzy, ale także
rodzimy biznes. Dodatkowo na rozwoju
Stref zyskują też firmy działające w ich
otoczeniu. Mamy nadzieję na kolejne
inwestycje w SSE – podkreśla wicepremier,
minister gospodarki Janusz Piechociński,
który 20 maja wziął również udział
w II Kongresie Klastrów Polskich. Podczas
wydarzenia podkreślił, że klastry są kluczem
do zapewnienia rozwoju polskich
przedsiębiorstw oraz wzrostu

konkurencyjności polskiej gospodarki w UE
i na rynkach globalnych. – Jak wskazują
wyniki badań porównujących poziom
wdrażania innowacji przez klastry oraz
podmioty nie znajdujące się w strukturach
klastrowych, jest on czterokrotnie wyższy
w przedsiębiorstwach działających
w strukturach klastrowych – powiedział.
W kwietniu tego roku Przez Radę Ministrów
został przyjęty, opracowany przez MG
Program Rozwoju Przedsiębiorstw, którego
celem jest wspieranie rozwoju klastrów m.in.
poprzez współfinansowanie projektów
rozwojowych, wzmacnianie współpracy,
a także wsparcie na rynkach globalnych. l

Prawie 2 Mld zł na nowe inwestycje w strefach

sse w Polsce
coraz większe 
rada Ministrów 20 Maja 2014 r. zdecydowała o rozszerzeniu katowickiej, leGnickiej, kostrzyńsko-
słubickiej, PoMorskiej i słuPskiej sPecjalnej strefy ekonoMicznej

{ strefa inforMacji }
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Spotkanie z projektantami,
wykonawcami inwestycji oraz władzami
miasta nastąpiło 16 maja. Wtedy
podsumowano efekty dwuletniej pracy
nad projektem i oficjalnie przekazano
pomieszczenia Muzeum Miejskiemu
w Żorach. Strefa zajmuje jedną
kondygnację zabytkowej kamienicy
przy ul. Muzealnej 1 w Żorach. Resztę

pomieszczeń wynajmować będą firmy.
Oczywiście największą część zajmie
Muzeum Miejskie. – To doskonałe
rozwiązanie łączy zarówno interes
KSSE, jak i dobro wspólne
mieszkańców miasta – powiedział
podczas otwarcia Andrzej Zabiegliński,
wiceprezes KSSE. Muzeum będzie
w pełni gotowe z ekspozycją już

w przyszłym roku. Na spotkaniu obecni
byli również Piotr Wojaczek, prezes
Strefy, jak i Waldemar Socha, prezydent
Żor. Nie zabrakło także wykonawców
i projektantów odnowionego i nowego
budynku, ponieważ łączy on w sobie
bryłę ponad stuletniej kamienicy
z nowymi pomieszczeniami o większej
kubaturze niż dotychczas. l

Podstrefa jastrzębsko-Żorska od teraz

na ul. Muzealnej 1
w Żorach
dzięki wsPółPracy ksse i władz Żor, Miasto zyskało MuzeuM, a strefa rePrezentacyjną siedzibę 
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Już od sześciu lat na Europejski Kongres
Gospodarczy przyjeżdżają komisarze unijni,
premierzy, przedstawiciele rządów państw
europejskich, prezesi największych firm,
naukowcy i praktycy. Podczas pierwszego
dnia kongresu głos w dyskusjach zabrali
m.in. Donald Tusk, premier RP, Lech Wałęsa,
prezydent Polski w latach 1990-1995
i ambasador CEED Institute, prof. Jerzy
Buzek, przewodniczący Parlamentu
Europejskiego 2009-2012, Janusz
Piechociński, wicepremier i minister
gospodarki, a także zagraniczni goście:
Zdeněk Bakala, wiceprezes i dyrektor New
World Resources, Mari Kiviniemi, premier
Finlandii w latach 2010-2011, Jaroslav
Neverovič, litewski minister ds. energii,
Ignacio Garcia Bercero, główny negocjator
UE, Dan Mullaney, główny negocjator USA,
Zoltán Cséfalvay, minister stanu
w Ministerstwie Gospodarki Narodowej
Węgier czy Josh Rice, dyrektor ds.
technologii sektora publicznego na świecie
Microsoft Corporation. O czym
dyskutowano? O europejskiej i globalnej

współpracy gospodarczej w 10 lat
po rozszerzeniu UE, wolnym handlu między
Stanami Zjednoczonymi a UE, o problemie
migracji oraz przemyśle i bezpieczeństwie
energetycznym. – Polski rząd będzie robił
wszystko na forum europejskim i krajowym,
aby potrzeba rehabilitacji węgla i budowy
niezależności energetycznej znalazła
praktyczny wymiar w decyzjach, które
muszą polegać także na używaniu narzędzi
państwowych, finansowych
i organizacyjnych – zapowiedział premier
Donald Tusk. Włodzimierz Karpiński,
minister skarbu państwa podkreślił, że
bezpieczeństwo jest podstawową potrzebą
człowieka, a dziś jego ważnym aspektem
jest bezpieczeństwo energetyczne. – Wielkie
inwestycje spółek energetycznych,
w których Skarb Państwa ma znaczący
udział, zwiększają to bezpieczeństwo,
wykorzystując lokalne paliwo
przy zachowaniu wysokich norm
środowiskowych, wysokiej sprawności
i przy wsparciu rodzimej myśli inżynieryjnej –
dodał. Natomiast Paweł Olechnowicz,

prezes i dyrektor generalny Grupy Lotos
podkreślił, że Polska musi zwiększać
niezależność energetyczną poprzez
wykorzystywanie własnych paliw
i dywersyfikację importu. – Musimy mówić
o dywersyfikacji dostaw surowców
energetycznych, ale nie dlatego, że kogoś
nie lubimy, tylko dlatego, że to jest
zdrowe – wyjaśniał. 
Tematem jednej z debat podczas drugiego
dnia kongresu była „Atrakcyjność
inwestycyjna”. Dyskusję poprowadził Piotr
Wojaczek, prezes Katowickiej Specjalnej
Strefy Ekonomicznej. Paneliści zgodzili się,
że dialog między samorządem a inwestorem
jest kluczowy w tworzeniu atrakcyjności
regionu. – Etap, kiedy regiony brały
wszystkie propozycje od inwestorów już
dawno minął. Teraz każda propozycja musi
być dobrze przemyślana, zarówno przez
samorządy, jak i przez przedsiębiorców –
mówił Piotr Wojaczek. Z drugiej strony
inwestorowi nie zawsze łatwo jest podjąć
decyzję o ulokowaniu swojego biznesu
w naszym kraju. Dlaczego? – To, co jest

w Polsce problemem, jeśli chodzi
o atrakcyjność dla inwestorów, to brak
przewidywalności – mówił Maciej Gwóźdź,
prezes TRW Steering Systems Poland. Jak
wyjaśnił, w innych krajach, jak np. w Anglii,
są wyznaczone jasne granice, terminy
i koszty, przez co przedsiębiorcy jest łatwiej
podjąć decyzję co do ulokowania swoich
inwestycji. W Polsce na każdym etapie mogą
pojawić się problemy – czy to prawne, czy
finansowe. – Ważna jest więc stałość
na przykład w polityce podatkowej danej
gminy. Inwestor w pierwszej kolejności
patrzy na takie rzeczy jak komunikacja,
istnienie strefy aktywności gospodarczej
i właśnie na to, czy w gminie jest długofalowa
polityka w zakresie stabilności
finansowej – stwierdził z kolei Dawid
Kostempski, prezydent Świętochłowic
i przewodniczący GZM.
Podczas Europejskiego Kongresu
Gospodarczego odbywającego się
w Katowicach nie mogło zabraknąć dyskusji
o tak silnie zakorzenionej na Śląsku branży
motoryzacyjnej. Ta odbyła się w trzecim dniu

wydarzenia. Jakie prognozy dla motoryzacji
zapowiedzieli biorący udział w wydarzeniu
eksperci? – Klient będzie coraz częściej
szukał innowacyjnego samochodu
miejskiego – konceptu stylistycznego, auta
o trafionym designie niezależnie
od technologii napędowej – powiedział
Mirosław Michna, partner w firmie doradczej
KPMG w Polsce. Piotr Wojaczek, szef
Katowickiej Specjalnej Strefy Ekonomicznej
prognozuje natomiast rozwój
wyrafinowanego segmentu aut luksusowych,
który będzie rozbudowany do granic
możliwości. Na pewno wyzwaniem i ważnym
trendem zarysowującym się w branży jest
produkcja samochodów niskoemisyjnych,
dlatego też producenci robią wszystko, aby
ich samochody ważyły jak najmniej. – Silesia
Automotive zawiązała niedawno platformę
„kompozytową”. Firmy, które dotychczas
produkowały w technologii gięcia, spawania
czy wtrysku, przechodzą na lekki materiał i te
elementy coraz chętniej są wykorzystywane
w montowniach samochodów – powiedział
Wojaczek. Przyszłością motoryzacji są

również samochody elektryczne. – Najpierw
trzeba jednak przeskoczyć sprawę ładowania
akumulatora i zasięgu. Pośrednie rozwiązanie
to oczywiście hybrydy – stwierdził Leszek
Waliszewski, prezes FA Krosno. Samochód
elektryczny wciąż nie jest rozwiązaniem
masowym, mimo że cena za kilometr jest
pięć, a nawet dziesięć razy niższa
od konwencjonalnego napędu. Problemem
jest chociażby to, że wciąż nie ma możliwości
zmagazynowania energii na dystans większy
niż 200 km. – Poza tym wyobraźmy sobie, że
nagle w jednym momencie tylko dziesięć
procent samochodów w mieście
podłączyłoby się do ładowania. Czy sieć
elektryczna by to wytrzymała – pytał Jakub
Faryś, prezes Polskiego Związku Przemysłu
Motoryzacyjnego.
Te i wiele innych pytań z różnych sektorów
gospodarki padały przez trzy dni największej
imprezy biznesowej w Europie Centralnej.
Czy dyskusje, które się wokół nich toczyły
przełożą się na działania? O podsumowanie
będzie można pokusić się za rok, podczas
kolejnej edycji wydarzenia. l

Vi euroPejski konGres GosPodarczy

śląsk centruM
euroPejskiej debaty
katowice Po raz szósty stały się GosPodarzeM największej iMPrezy GosPodarczej w euroPie
centralnej. Między 7 a 9 Maja na śląsk zjechało Ponad 6 tysięcy Gości, by uczestniczyć w Ponad
stu konGresowych debatach
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Spotkanie było okazją do wymiany
spostrzeżeń i informacji dotyczących tych
obszarów działalności firm z branży AGD,
w których producenci nie konkurują ze
sobą. Szczególna uwaga zwrócona została
na zagadnienia związane
z zapotrzebowaniem na usługi logistyczne.
Według danych opublikowanych przez
Colliers International, udział producentów
sprzętu gospodarstwa domowego
i elektroniki użytkowej w wynajmie
dostępnych na polskim rynku powierzchni
magazynowych i przemysłowych wynosi
8 procent z około 8 mln m2 w ogóle
przeznaczonej na magazyny i fabryki. 

Wojciech Konecki, dyrektor generalny
CECED, Stowarzyszenia Producentów
AGD w Polsce wyliczył, że sektor AGD sam
odpowiada za dzierżawę ok. 400 tys. m2

powierzchni. Z kolei Jan Barbasiewicz,
dyrektor w dziale powierzchni
przemysłowych i magazynowych Colliers
International zwrócił uwagę na fakt, że
popyt generowany przez producentów
sprzętu AGD w coraz większym stopniu
zaspokajany jest przez firmy logistyczne.
Uczestnicy forum byli zgodni co do tego,
że głównymi punktami na mapie Polski,
w których zlokalizowane są magazyny
AGD, pozostają nadal miasta w centralnej

Polsce, a w szczególności Warszawa
i Wrocław. Nieco zapomniane w tym
kontekście, ze względu
na niezadowalający poziom infrastruktury
drogowej, zdają się być wschodnie
województwa. 
Jak zauważył Barbasiewicz, firmy z branży
sprzętu gospodarstwa domowego
zazwyczaj dzierżawią do 20 tys. m2

powierzchni magazynowej. Podkreślił
również wagę, jaką przywiązują
producenci, których działalność
charakteryzuje się sezonowością,
do krótkoterminowych umów
leasingowych. l

jest zaPotrzebowanie na Powierzchnie MaGazynowe dla sektora aGd

ii foruM
loGistyki za naMi
15 Maja, w hotelu rezydencja w Piekarach śląskich odbyło się ii foruM loGistyki Producentów
sPrzętu aGd w Polsce „z aGd Po drodze...”. GosPodarzeM sPotkania była Müller – die lila
loGistik. zdanieM uczestników konferencji, sektor sPrzętu GosPodarstwa doMoweGo nadal
Generuje znaczne zaPotrzebowanie na PrzeMysłowe i MaGazynowe Powierzchnie w Polsce
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działania strefy
na rzecz śląska? 
jesteM
usatysfakcjonowany

z PiotreM litwą,
wojewodą śląskiM
rozMawiała adriana
urGacz-kuźniak,
anna nowak

Piotr Litwa
Inżynier górnictwa i polityk, doktor nauk
technicznych. Jest absolwentem wydziału
górniczego Politechniki Śląskiej w Gliwicach ze
specjalnością technika eksploatacji złóż.
Ukończył również studia podyplomowe
z zakresu problemów prawnych górnictwa
na Uniwersytecie Śląskim oraz studia
doktoranckie na wydziale górniczym Akademii
Górniczo-Hutniczej w Krakowie. Pracował
w Przedsiębiorstwie Robót Górniczych
w Katowicach, w Okręgowym Urzędzie
Górniczym w Katowicach a następnie
w Wyższym Urzędzie Górniczym. 
Od 14 stycznia 2005 roku był wiceprezesem
Wyższego Urzędu Górniczego, 
a od 1 listopada 2008 roku jego prezesem.
12 marca 2014 roku objął urząd wojewody
śląskiego, zastępując na tym stanowisku
Zygmunta Łukaszczyka.

Kto jest kim?

Warsztaty mają w Podstrefie Tyskiej już
długoletnią tradycję – po raz pierwszy zostały
zorganizowane w 2006 r. Głównym celem
tegorocznego, kwietniowego spotkania było
zwiększenie skuteczności przyszłych
absolwentów szkoły średniej w poruszaniu
się po nowoczesnym rynku pracy.
Kilkugodzinne warsztaty były znakomitą
okazją do uświadomienia sobie jak ważne
jest spojrzenie na siebie przez pryzmat
swoich talentów, a także jak duże znaczenie
mają umiejętności autoprezentacji podczas

rozmowy z potencjalnym pracodawcą,
którego trzeba do siebie przekonać. Dlatego
też warsztaty obejmowały trzy moduły
tematyczne: niezbędnik poszukiwacza pracy,
czyli ABC rynku pracy; cele i strukturę
rozmowy kwalifikacyjnej oraz
autoprezentację zawodową. – Zaproszone
przez nas trenerki, doświadczone
w prowadzeniu zajęć rozwojowych
i aktywizujących dla różnych środowisk
zawodowych, zostały ocenione przez
młodzież bardzo wysoko. Poprowadziły

zajęcia w sposób bardzo atrakcyjny
i energetyzujący, dostarczając zarówno
sporej dawki wiedzy, jak i stwarzając okazję
do ćwiczeń ważnych umiejętności – mówi
Joanna Cisek-Dąbrowska, dyrektor Centrum
Rozwoju Kadr w KSSE. – Mamy nadzieję, że
młodzi ludzie wyposażeni w nowe
umiejętności i wiedzę dotyczącą zawodów
przyszłości łatwiej poradzą sobie ze
znalezieniem swojego pierwszego miejsca
pracy – dodaje. Kolejne warsztaty dla
młodzieży zaplanowano na jesień. l

warsztaty dla uczniów technikuM budowlaneGo w tychach

ksse inwestuje w tyską MłodzieŻ
blisko70 uczniów technikuM budowlaneGo wtychach Miało wkwietniu okazję uczestniczyć
wwarsztatach edukacyjnych „szkoła… ico dalej?” zorGanizowanych Przez katowicką sPecjalną
strefę ekonoMiczną

To już12. edycja raportu. Jego wyniki zostały
zaprezentowane27 maja wPolskiej Agencji
Informacji i Inwestycji Zagranicznych. EY
wyliczył, że Polska zajmuje trzecie miejsce
nakontynencie podwzględem liczby miejsc
pracy stworzonych dzięki bezpośrednim
inwestycjom zagranicznym. – Rok2013 był
rekordowy, jeśli chodzi obezpośrednie
inwestycje zagraniczne. Europa jest
postrzegana lepiej niż Chiny. Patrząc
nawyzwania, które stoją przedEuropą, to
napierwszym miejscu jest deregulacja, a jeśli
mówimy o tym, co należy zrobić, aby sprawić,
by Europa była bardziej innowacyjna, to
napierwszym miejscu jest
odbiurokratyzowanie systemów – mówił
partner zarządzający EY Jacek Kędzior. Jeśli
chodzi oatrakcyjność inwestycyjną wnaszej
części kontynentu zanami uplasowały się
Czechy iRumunia. Polskę jako
najatrakcyjniejszą lokalizację dla nowych
projektów wskazało31 proc. badanych,
Czechy – 11 proc., Rumunię – 9 proc.
WEuropie Zachodniej najwyżej oceniane są
Niemcy – najbardziej atrakcyjne wopinii 40
proc. badanych. Zanimi znaleźli się Brytyjczycy

(22 proc.) i Francuzi (11 proc.). Badanie
ankietowe EY obejmujące ponad800
decydentów zmiędzynarodowych firm odbyło
się naprzełomie stycznia i lutego2014.
W swoich ocenach badani brali pod uwagę
wizerunek, poziom zaufania, postrzeganie
danego kraju i jego możliwości w zakresie
zapewnienia korzystnych warunków dla
rozwoju bezpośrednich inwestycji
zagranicznych. – Minęły czasy przychodzenia
do Polski tylko i wyłącznie ze względu
na niskie wynagrodzenia, teraz inwestorzy
przychodzą do nas, bo jesteśmy w stanie
wykonywać prace wymagające wysokich
kwalifikacji i tworzyć zaawansowane
produkty – podkreśla wiceminister gospodarki
Ilona Antoniszyn-Klik.
– To był niezły rok dla bezpośrednich
inwestycji zagranicznych w Polsce – tak 2013
rok podsumowuje Sławomir Majman, szef
Polskiej Agencji Informacji i Inwestycji
Zagranicznych. PAIiIZ obecnie prowadzi 164
projekty inwestycyjne o wartości 3,3 mld euro.
Mogą one wygenerować ponad 30 tys. miejsc
pracy. Jak podkreśla EY, w 2013 roku Polska
przyciągnęła 107 nowych inwestycji, co dało

nam dziesiąte miejsce w Europie.
Pod względem liczby nowych projektów
odnotowaliśmy spadek z pozycji siódmej.
Natomiast pod względem nowo utworzonych
miejsc pracy utrzymaliśmy trzecią lokatę
na Starym Kontynencie, plasując się za Wielką
Brytanią i Francją.
Wsumie w2013 r. dzięki bezpośrednim
inwestycjom zagranicznym wPolsce
zatrudnienie znalazły13862 osoby, czyli o6
proc. więcej niż rok wcześniej. Autorzy raportu
odnotowują, że podczas gdy inwestorzy
lokowali wPolsce pracochłonne projekty,
wskali całej Europy zatrudnienie wykreowane
przez inwestycje bezpośrednie spadło o2 proc.
EY zauważył, że Polska przyciągała
największe, zaraz po Serbii, projekty
inwestycyjne. Średnio dzięki jednej
zagranicznej inwestycji w naszym kraju
powstawało 130 miejsc pracy. To najlepszy
wynik w Unii Europejskiej i drugi w Europie
właśnie po Serbii (ponad 190 miejsc pracy
na projekt). W sumie ponad połowę inwestycji
stanowiły projekty z branży przemysłowej –
głównie z sektora motoryzacyjnego i tworzyw
sztucznych. l

raPort ey o atrakcyjności inwestycyjnej Państw euroPejskich 

Polska najlePsza w reGionie 
Polska, zdanieM zaGranicznych inwestorów, jest najatrakcyjniejszą lokalizacją dla nowych
inwestycji – wynika z raPortu „atrakcyjność inwestycyjna euroPy” PrzyGotowaneGo Przez ey
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spor to we, jak i bez pie czeń stwo na dro gach, uli cach i w miej scach
pu blicz nych. Z mo ich ob ser wa cji wy ni ka, że dla wo je wódz twa i dla
miesz kań ców wo je wódz twa ślą skie go te ob sza ry są bar dzo istot ne.

Jako pierwszą przestrzeń, nad poprawą której zamierza się Pan pochylić,
wymienił Pan górnictwo. To oczywiste, skoro przez 19 lat był Pan związany
z Wyższym Urzędem Górniczym, a przez ostatnie 9 jego prezesem. Jakie
konkretne działania należy podjąć, aby sektor ten podniósł się ze swojej
kryzysowej sytuacji z jak najmniejszym uszczerbkiem?
Dzia ła nia, któ re po win ny zo stać pod ję te, oma wia li śmy między
innymi w cza sie wi zy ty pre mie ra na Ślą sku i na fo rum Szczy tu Wę glo -
we go. W za kres nie zbęd nych, dłu go ter mi no wych za dań wcho dzi
opra co wa nie stra te gii funk cjo no wa nia sek to ra wę gla ka mien ne go
po ro ku 2015, bo obec nie obo wią zu ją ca stra te gia koń czy się w przy -
szłym ro ku. W ślad za tym mu si iść no wa usta wa o funk cjo no wa niu
gór nic twa wę gla ka mien ne go, któ rej za pi sy rów nież obo wią zu ją
do koń ca 2015 ro ku. Ko niecz na jest zmia na po li ty ki dys try bu cji
i sprze da ży wę gla, je śli chce my pro mo wać pol ski wę giel ja ko pol ską
mar kę. Po ja wił się po mysł – uwa żam, że do bry, choć trze ba de ter mi -
na cji, że by go zre ali zo wać – stwo rze nia pol skich skła dów wę gla. Sie -
ci, któ ra or ga ni zo wa ła by wszyst kie kwe stie do ty czą ce sprze da ży wę -
gla. Na pew no po żą da ne jest rów nież opra co wa nie pro gra mów re -
struk tu ry za cyj nych, w szcze gól no ści w Kom pa nii Wę glo wej.
Uwzględ nia ły by one roz wią za nia, z ja ki mi ma my w tej chwi li do czy -
nie nia na ryn kach świa to wych i któ re mo gły by po pra wić po ziom na -
szej kon ku ren cyj no ści. Or ga ni za cja gór ni czych za kła dów pra cy mu -
si być bar dziej ela stycz na, tak że by móc szyb ko re ago wać na zmia -
ny, któ re za cho dzą w oto cze niu w krót kim cza sie. Ce lem za sad ni -
czym jest tu taj zrów no wa żo ne po dej ście do spo so bu wy na gra dza -

nia pra cow ni ków. Nie cho dzi by naj mniej o ob ni ża nie pen sji. Na le ży
na to miast zmi ni ma li zo wać liczbę skład ni ków, któ re są dzi siaj ele -
men ta mi sta ły mi wy na gro dzeń, nie za leż ny mi od wy daj no ści. Jed -
nak że, aby wpro wa dzić te zmia ny, mu si być rów nież wo la współ pra -
cy ze stro ny spo łecz nej. Sa ma struk tu ra or ga ni za cyj na ko palń też nie
mo że być tak roz bu do wa na, jak obec nie. W gór nic twie świa to wym
wszyst ko to wy glą da nie co ina czej, cho ciaż fak tem jest, że pro wa dzo -
na tam eks plo ata cja od by wa się w nie co ła twiej szych wa run kach. 

Ko lej ne dzia ła nie na praw cze wy ma ga prze glą du i we ry fi ka cji ob -
cią żeń pu blicz no praw nych, w gra ni cach spra wie dli wo ści go spo dar -
czej. Oczy wi ście, nie jest moż li we zmniej sze nie czy znie sie nie ak cy -
zy – o co wnio sku ją związ kow cy – po nie waż jest to sprzecz ne z pra -
wem unij nym. Ist nie je na to miast ca ły wa chlarz ta kich ob cią żeń, któ -
rych prze su nię cie w in ne miej sce spo wo du je, że ła twiej bę dzie ope -
ro wać spół kom gór ni czym. Mam tu na my śli ta kie skład ni ki, jak np.
opła ta eks plo ata cyj na, któ ra w znacz nej czę ści od pro wa dza na jest
do Na ro do we go Fun du szu Ochro ny Śro do wi ska. Nie cho dzi mi
o zmia nę tej staw ki, na to miast być mo że na le ża ło by zmie nić pro por -
cje tak, aby część tych środ ków tra fi ła do gmin, z za strze że niem, że
by ły by one wy ko rzy sty wa ne na usu wa nie skut ków eks plo ata cji, a nie
na in ne ce le. 

Śląsk górnictwem stoi, ale obok niego prężnie rozwijają się też inne firmy,
chociażby z branży motoryzacyjnej. Jak Pan ocenia dotychczasowe dokonania
Katowickiej Specjalnej Strefy Ekonomicznej?
Dla mnie oso bi ście KSSE jest od po wie dzią na to, co mu sia ło się
stać w wo je wódz twie ślą skim, a za tem na skut ki głę bo kiej re struk tu -
ry za cji prze my słu cięż kie go, gór nic twa i hut nic twa. W tym mo men cie
uda ło się po zy skać po nad 200 firm, któ re w du żej mie rze dzia ła ją

Strefa: Od 12 marca sprawuje Pan obowiązki wojewody śląskiego. Na czym
chce Pan koncentrować swoje działania w najbliższych latach? Co według
Pana powinno być działaniem priorytetowym dla Śląska?
Piotr Litwa: Jest wie le ob sza rów, któ ry mi chciał bym się za jąć i któ re
są dla mnie prio ry te to we. Jed nym z naj waż niej szych jest obec na sy -
tu acja w gór nic twie, zwią za na z ogól no świa to wym kry zy sem w tej
bran ży. Ni skie ce ny wę gla na ryn kach świa to wych i na ryn ku eu ro -
pej skim skut ku ją ob ni że niem kon ku ren cyj no ści na szych spół ek,
w związ ku z czym po pa da ją one w kło po ty na tu ry eko no micz no -fi -
nan so wej. To z ko lei po wo du je, że pra cow ni cy są co raz bar dziej za -
nie po ko je ni o swo je miej sca pra cy. Ta ki stan rze czy sta wia przed wo -
je wo dą ogrom ne wy zwa nie, po le ga ją ce na dłu go fa lo wych dzia ła -
niach w za kre sie mo ni to ro wa nia i ko or dy no wa nia wdra ża nych pla -
nów na praw czych – i te mu wła śnie pró bu ję spro stać.

Na stęp nym ob sza rem, dla mnie zu peł nie no wym, jest sze ro ko ro -
zu mia na sy tu acja w ochro nie zdro wia. Już kil ka roz mów prze pro wa -
dzo nych ostat nio prze ze mnie między innymi z kon sul tan ta mi wo je -
wódz ki mi, da ło mi do my śle nia. Je den z za pre zen to wa nych mi po -
my słów do ty czy stwo rze nia pro gra mu opie ki neo na to lo gicz nej. Jest
to o ty le ko niecz ne, że – oprócz te go, że od no to wu je my w wo je wódz -
twie spa dek uro dzeń – śred nio rocz ne współ czyn ni ki umie ral no ści
oko ło po ro do wej i wskaź nik od set ka ży wo uro dzo nych no wo rod ków
o ni skiej ma sie cia ła są za trwa ża ją ce. Je ste śmy, ja ko wo je wódz two,
gdzieś w środ ku ta be li, a ja ko kraj da le ko nam w tym za kre sie do po -
zio mu wy so ko ro zwi nię tych państw eu ro pej skich. Spo ro jest do nad -
ro bie nia za rów no w te ma cie usług me dycz nych świad czo nych
w tym za kre sie, jak i w in nych spe cjal no ściach me dycz nych.

Ostat nie dni utwier dzi ły mnie tak że w prze ko na niu, jak bar dzo
istot ną ro lę peł ni wo je wo da w sy tu acji kry zy so wej. Ko niecz ne jest

umie jęt ne za rzą dza nie służ ba mi i dzia ła nia mi po dej mo wa ny mi
w cza sie ta kich zda rzeń po go do wych, jak in ten syw ne opa dy desz -
czu, któ re mo gą skut ko wać za gro że niem po wo dzio wym. Po zo sta jąc
w no men kla tu rze me dycz nej pod kre ślam jed nak, że nie na le ży je dy -
nie le czyć, ale przede wszyst kim za po bie gać. Dla te go też z peł ną de -
ter mi na cją za mie rzam mo ni to ro wać re ali za cję za dań, któ re ma ją
na ce lu przy naj mniej zmniej sze nie skut ków ewen tu al nych po wo dzi.
Mam tu na my śli bu do wę wa łów prze ciw po wo dzio wych i urzą dzeń
hy dro tech nicz nych, a na stęp nie wła ści we ich utrzy ma nie. O tym nie
moż na przy po mi nać so bie od cza su do cza su. Oczy wi ście nie

wszyst ko za le ży od nas – w grę wcho dzą tu rów nież bar dzo du że
środ ki fi nan so we. Tych środ ków jest za wsze za ma ło, al bo są nie do -
stęp ne z róż nych po wo dów. Na le ży jed nak pa mię tać o tym, że gmi -
ny po win ny współ fi nan so wać te go ty pu za da nia ze swo je go bu dże -
tu, po to wła śnie, że by nie do cho dzi ło do sy tu acji kry zy so wych, ja -
kich do świad czy li śmy w ubie głym ro ku.

Czwar tym ob sza rem, istot nym z mo je go punk tu wi dze nia, jest bez -
pie czeń stwo pu blicz ne, przez któ re ro zu miem za pew nie nie bez pie -
czeń stwa za rów no pod czas im prez ma so wych, ta kich jak roz gryw ki

Konieczna jest zmiana polityki dystrybucji sprzedaży
węgla, jeśli chcemy promować polski węgiel jako
polską markę. Pojawił się pomysł – uważam, że
dobry, choć trzeba determinacji, żeby go
zrealizować – stworzenia polskich składów węgla
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w sek to rze mo to ry za cyj nym. Wo je wódz two ślą skie mia ło wcze śniej
na tym po lu do świad cze nie – fa bry ka w Ty chach funk cjo nu je już
prze cież dość dłu go. Istot ne jest jed nak to, że uda ło się utwo -
rzyć 50 tys. no wych miejsc pra cy, z te go 60 proc. wła śnie w bran ży
mo to ry za cyj nej. W ten spo sób KSSE rów no wa ży skut ki re struk tu ry -
za cji prze my słu cięż kie go, w któ ry był za an ga żo wa ny znacz ny po ten -
cjał lu dzi. Jesz cze 25 lat te mu w gór nic twie pra co wa ło 400 tys. lu dzi,
dzi siaj pra cu je 100 tys.. Po wsta nie Stref po zwo li ło na stwo rze nie no -
wych miejsc pra cy, a su ma tych dzia łań jest ta ka, że dzi siaj w wo je -
wódz twie ślą skim bez ro bo cie jest na po zio mie za do wa la ją cym. Z te -
go punk tu wi dze nia je stem w peł ni usa tys fak cjo no wa ny tym, co Stre -
fa zro bi ła dla Ślą ska. Je ste śmy dla po ten cjal nych in we sto rów do sko -
na łym miej scem do lo ka li za cji in we sty cji, po nie waż je ste śmy świet -
nie sko mu ni ko wa ni z Pol ską i po zo sta łą czę ścią Eu ro py. Jest to du ży
atut te go wo je wódz twa. W naj bliż szej przy szło ści pół noc na część
wo je wódz twa bę dzie rów nież do brze sko mu ni ko wa na. W ten spo -
sób zy ska my sil ną kon ku ren cję.

Jakie zatem działania powinny w Pańskiej opinii zostać podjęte, aby
po pierwsze – nie stracić tych inwestorów, którzy na Śląsku już działają
i po drugie – przyciągnąć kolejnych?
Przy cią gnię cie ko lej nych in we sto rów jest z pew no ścią co raz trud niej -
sze, ale nie nie moż li we. Nie daw no mia łem oka zję uczest ni czyć
w otwar ciu no wej sie dzi my IBM w Ka to wi cach i uwa żam, że to jest
ten sek tor, z któ rym Śląsk do tej po ry nie był utoż sa mia ny. Do tąd my -
śle li śmy o Ślą sku w ka te go riach gór nic twa, hut nic twa, czy też ostat -
nio wła śnie mo to ry za cji. Ale prze cież je śli ist nie je do brze roz wi nię ty
prze mysł cięż ki i mo to ry za cyj ny, to prze mysł in for ma tycz ny też się
po wi nien roz wi jać. My ślę, że je ste śmy do brym przy czół kiem dla no -
wych tech no lo gii. Wła dze w re gio nie po win ny za chę cać do in we sto -
wa nia wła śnie ta kie fir my. To ob szar jesz cze nie zdo by ty. Na szą atrak -
cyj ność pod no si też fakt, że ma my na na szym te re nie kil ka bar dzo
do brych uczel ni pu blicz nych, co sta no wi o po ten cja le re gio nu.
Znacz ne środ ki unij ne idą na roz wój ba dań pro wa dzo nych na tych
uczel niach. Stąd też mo że my w przy szło ści stać się re gio nem no -

wych tech no lo gii. Oczy wi ście nie śmiem ry wa li zo wać z Dol nym Ślą -
skiem, któ ry ma rzył, by zo stać Do li ną Krze mo wą, wie rzę jed nak w to,
że przy bo ku nie źle funk cjo nu ją ce go prze my słu, wy ro śnie do brze
pro spe ru ją cy sek tor in for ma tycz ny.

Ko lej nym ele men tem sta no wią cym o atrak cyj no ści re gio nu, jest
tu ry sty ka, w dzie dzi nie któ rej po zo sta je jesz cze wie le do zro bie nia.
O ile bo wiem zna ne są w Pol sce uro ki Be ski du Ślą skie go, o ty le po -
ten cjał Ju ry Kra kow sko -Czę sto chow skiej po zo sta je nie wy ko rzy sta ny. 

Zbaczając nieco z tematów gospodarczych zapytam o to, co ma związek
z najważniejszym od kilku tygodni tematem – z wydarzeniami na Ukrainie.
Rozwój wypadków jest tam wciąż nieprzewidywalny i pod uwagę należy brać
każdy scenariusz. W związku z tym – czy region jest przygotowany
na ewentualny napływ Ukraińców do Polski?
Wła ści wym or ga nem zaj mu ją cym się tą te ma ty ką jest szef Urzę du
ds. Cu dzo ziem ców, któ ry jed nak że współ pra cu je z wo je wo dą. Zgod -
nie z mo ją wie dzą je ste śmy przy go to wa ni i ma my ro ze zna nie, gdzie
mo że my przy jąć uchodź ców i w ja ki spo sób za bez pie czyć ich me -
dycz nie. Jed nak że ze wzglę du na na sze po ło że nie geo gra ficz ne nie
są dzę, aby śmy zo sta li w spo sób znacz ny ob cią że ni obo wiąz ka mi
zwią za ny mi z ma so wy mi prze sie dle nia mi. Ta ki pro blem do ty czyć
mo że głów nie wo je wództw na ścia nie po łu dnio wo -wschod niej.

Na koniec chciałabym poprosić o Pana opinię na temat zasadności ustawy
metropolitalnej, o uchwalenie której od lat toczą się starania. Czy to jest coś,
czego faktycznie nasz region potrzebuje? 
Jak się tak du żo i tak dłu go o tym mó wi, to pew nie jest coś na rze czy.
Za wsze na to pa trzę z per spek ty wy prze cięt ne go miesz kań ca. Ini cja -
ty wa ta bę dzie mieć dla nie go zna cze nie, je śli dzię ki niej za pła ci
mniej za ener gię elek trycz ną, je śli bę dzie mu ła twiej po ru szać się ko -
mu ni ka cją pu blicz ną – na przykład na pod sta wie jed ne go bi le tu
tram wa jo we go czy au to bu so we go. Je śli jed nak mia ło by to pro wa -
dzić je dy nie do te go, by po wstał ko lej ny twór ad mi ni stra cyj ny, to
z pew no ścią nie jest to po trzeb ne. Usta wa me tro po li tal na mu sia ła by
przy nieść wy mier ne ko rzy ści. l
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elhand
wchodzi 

do strefy
katowicka sPecjalna strefa ekonoMiczna została utworzona na terenie

lublińca lateM 2008 r. trudno było wtedy Przewidzieć nadejście
światoweGo kryzysu, który zaMroził działania wielu firM. na szczęście

dziś to juŻ Przeszłość

A
by pod nieść atrak cyj ność grun tów w Stre -
fie gmi na po zy ska ła bli sko 5 mln zł na ich
uzbro je nie oraz re mont przy le ga ją cej
do te re nu bocz ni cy ko le jo wej. – Na sze wy -
sił ki za owo co wa ły w mar cu 2013 r., gdy

sprze da li śmy pierw szą dział kę fir mie Kry nic ki Re cy kling,
któ ra w opar ciu o opa ten to wa ną tech no lo gię bę dzie se -
gre go wać stłucz kę szkla ną. I choć za brzmi to ba nal nie,
w na szym przy pad ku spraw dzi ło się po wie dze nie, że
pierw szy in we stor przy cią gnie na stęp nych – mó wi
Edward Ma niu ra, bur mistrz Lu bliń ca.
I tak ko lej ne trzy dział ki zo sta ły sprze da ne lu bli niec kim
przed się bior com: fir mie El hand Trans for ma to ry (pro du ku -
ją cej m.in. dła wi ki i trans for ma to ry, któ ra rów nież ru szy
z pro duk cją ob ję tych pa ten tem urzą dzeń), Mak pol Re cy -
kling (któ ra ma pro du ko wać eko lo gicz ny bry kiet) i Da Ga -
ma (któ ra bę dzie pro du ko wać me ble). Fi na li za cji pierw -
szej z wy mie nio nych in we sty cji moż na się spo dzie wać
jesz cze w tym ro ku.

Prze Pro wadz Ka do stre fy
– Do tych cza so wa dzia łal ność na szej fir my rów nież by ła
pro wa dzo na w Lu bliń cu, jed nak ze wzglę du na zbyt ma łą
po wierzch nię pro duk cyj ną zde cy do wa li śmy się na bu do -
wę no wej ha li i biu row ca o łącz nej po wierzch ni 6 tysięcy
metrów kwadratowych – mó wi An drzej Her bow ski, pro ku -
rent El hand Trans for ma to ry. – Co nas sku si ło do in we sty cji
w Stre fie? Zde cy do wa ły do god ne wa run ki za ku pu grun tu,
uzbro je nie te re nu, a tak że ulgi po dat ko we po za koń cze niu
bu do wy. Nie ba ga tel ną ro lę ode gra ło tak że po zy tyw ne na -
sta wie nie władz mia sta do in we sto rów – opo wia da.
Fir ma El hand jest pol skim pro du cen tem trans for ma to rów.
Po wsta ła w 1980 r. ja ko fir ma pry wat na, a w 2011 r. prze -
kształ ci ła się w spół kę z ogra ni czo ną od po wie dzial no ścią.
Dziś pro du ku je m.in. trans for ma to ry su che ni skie go na pię -
cia dla prze my słu gór ni cze go, hut ni cze go, che micz ne go,
lot ni cze go i stocz nio we go. Trans or ma to ry El hand wy ko -
rzy sty wa ne są tak że przez szpi ta le, woj sko, a tak że w ener -
go elek tro ni ce, w ukła dach ste ro wa nia, au to ma ty ki i se pa -

Inwestorzy coraz lepiej czują się w KSSE

Lokalizacja naszej obecnej inwestycji
na terenie Podstrefy Gliwickiej KSSE
w Lublińcu stwarza nam dalsze
możliwości rozwoju – mówi andrzej
Herbowski, prokurent firmy Elhand
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ra cji. Oprócz te go El hand jest pro du cen tem róż ne go ro -
dza ju dła wi ków, fil trów si nus, za si la czy prą du sta łe go
i urzą dzeń spe cjal nych, jak np. elek tro na grzew be to nu.

Pol sKa myśl tech nicz na idzie w świat
– Przez la ta uda ło nam się zbu do wać sil ną mar kę, któ ra ko -
ja rzy się z rze tel no ścią i ja ko ścią ofe ro wa nych pro duk tów.
Na sze trans for ma to ry znaj du ją za sto so wa nie w urzą dze -
niach pra cu ją cych w wie lu kra jach świa ta, między innymi
w USA, Bra zy lii, Niem czech, Li twie, Ro sji, Gre cji czy Chi -
nach. Du ża część na szej pro duk cji tra fia na eks port – mó wi
Her bow ski. Jak pod kre śla, wy ro by spół ki mo gą pra co wać
we wszyst kich stre fach kli ma tycz nych i po sia da ją uzna nia:
GOST  R-u, Ro syj skie go Mor skie go Re je stru Stat ków, Ger -
ma ni scher Lloyd, Pol skie go Re je stru Stat ków, Lloyd's Re gi -
ster, Det Nor ske Ve ri tas, Ame ri can Bu re au of Ship ping, Bu -
re au Ve ri tas, RI NA, NA TO, Woj sko we go Cen trum Nor ma li -
za cji Ja ko ści i Ko dy fi ka cji. 
W wy ni ku pro wa dze nia w fir mie do tych cza so wych, wła -
snych dzia łań ba daw czo -roz wo jo wych, dział pro jek to wy

opra co wał i zgło sił do opa ten to wa nia in no wa cyj ną tech no -
lo gię pro duk cji trans for ma to rów śred nie go na pię cia. – Jej
wdro że nie do pro duk cji na stą pi już w no wo po wsta łym za -
kła dzie – za po wia da An drzej Her bow ski. In no wa cyj ność
pro jek tu po le ga na wpro wa dze niu efek tyw ne go od pro wa -
dza nia cie pła na ze wnątrz trans for ma to ra, zmniej sze niu je -
go wy mia rów oraz po pra wie niu wy trzy ma ło ści, trwa ło ści
i nie za wod no ści trans for ma to ra przez co bę dzie mógł być
sto so wa ny w naj trud niej szych wa run kach pra cy. 
– Na wdro że nie do pro duk cji no wej tech no lo gii uzy ska li -
śmy do ta cję z PARP – do da je Her bow ski.

fa bry Ka jesz cze wtym ro Ku
Bu do wa no we go za kła du fir my roz po czę ła się w paź dzier -
ni ku ubie głe go ro ku, a pla no wa na war tość in we sty cji to
12 mln zł. Pro du ko wa ne bę dą w nim urzą dze nia elek trycz -
ne, we dług in no wa cyj nej tech no lo gii, ale tak że do tych cza -
so we wy ro by, czy li trans for ma to ry, dła wi ki i fil try, prze zna -
czo ne dla za sto so wań prze my sło wych, jed nak w roz sze -
rzo nym za kre sie. 

– Za koń cze nie re ali za cji in we sty cji i prze nie sie nie w ca ło -
ści do tych cza so wej pro duk cji pla nu je my do koń ca 2014
roku – mó wi pro ku rent spół ki. – Ha la pro duk cyj na jest
na ukoń cze niu, obec nie pro wa dzi my pra ce in sta la tor skie,
na to miast w bu dyn ku biu ro wym koń czy my wy ko na nie ele -
wa cji ze wnętrz nych i da chu – do da je.
In we sty cja przy czy ni się do po wsta nia dwu na stu no wych
miejsc pra cy w po cząt ko wym okre sie, a w póź niej szym
ko lej nych ośmiu. Po jej za koń cze niu za kład bę dzie za -
trud niał łącz nie po nad 100 pra cow ni ków i prze nie sie ca -
łą swo ją do tych cza so wą pro duk cję do no wo wy bu do wa -
ne go obiek tu. – Po szu ki wać bę dzie my przede wszyst -
kim in ży nie rów kie run ków elek trycz nych, ale tak że pra -
cow ni ków bez po śred nio pro duk cyj nych – mon te rów
trans for ma to rów, na wi ja czy, lu tow ni ków, ma ga zy nie rów,
la kier ni ków, ślu sa rzy – za po wia da Her bow ski. War to tu -
taj wspo mnieć, że w 2011 r. fir ma za ję ła II miej sce
w XVIII edy cji kon kur su „Pra co daw ca – or ga ni za tor pra -
cy bez piecz nej”, a w 1998 r. I miej sce w ka te go rii firm za -
trud nia ją cych od 51 do 250 pra cow ni ków. Or ga ni za to -

rem kon kur su jest Pań stwo wa In spek cja Pra cy. – Na to -
miast 17 ma ja te go ro ku otrzy ma li śmy „Per łę Lu bli niec -
kie go Biz ne sy 2013” w ka te go rii „Li der Fun du szów Unij -
nych”, przy zna wa ną w ple bi scy cie „Ga ze ty Lu bli niec -
kiej” – wspo mi na Her bow ski.

co da lej?
– Pla ny na przy szłość są zwią za ne z roz wo jem pro du ko -
wa nych przez nas wy ro bów i ich cią głym udo sko na la -
niem – mó wi pro ku rent. To po wo du je ko niecz ność cią -
głe go pod no sze nia kwa li fi ka cji za ło gi, ale tak że wy mu -
sza ko lej ne in we sty cje w no wo cze sne urzą dze nia
do pro duk cji. Jed nak re ali za cja za ło żo nych pla nów po -
zwo li uzy skać fir mie wy so ką po zy cję kon ku ren cyj ną po -
śród firm z bran ży, dzia ła ją cych na ryn ku eu ro pej skim
i świa to wym, a tak że uła twi zwięk sze nie sprze da ży. – Lo -
ka li za cja na szej obec nej in we sty cji na te re nie Pod stre fy
Gli wic kiej KSSE w Lu bliń cu, stwa rza nam dal sze moż li -
wo ści roz wo ju i osią gnię cie za ło żo nych ce lów – pod su -
mo wu je Her bow ski. l
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Strefa: W ostatniej rozmowie przywoływał Pan słowa naukowców, którzy
kilkanaście lat temu mówili, że na hałdach budować się nie da. Tymczasem
w ubiegłym tygodniu witaliście w Sosnowcu kolejną firmę, która będzie miała
siedzibę w Sosnowieckim Parku Naukowo-Technologicznym…
Kazimierz Górski: I to nie by le ja ką fir mę! 23 kwiet nia w sie dzi bie
SPNT otwo rzy li śmy pierw sze w Pol sce Cen trum Na uko wo -Ba daw cze
Ży wie nia Kli nicz ne go fir my Nutrico. Ści śle współ pra cu jąc ze Ślą skim
Uni wer sy te tem Me dycz nym, bę dzie się ono zaj mo wa ło do star cza -
niem pro duk tów i usług po pra wia ją cych ja kość le cze nia pa cjen tów
i zmniej sza ją cych kosz ty dzia łal no ści me dycz nej. Moż na więc po wie -
dzieć, że hi sto ria za to czy ła ko ło, bo wiem sie dzi ba fir my znaj du je się
do kład nie w tym sa mym miej scu, gdzie daw niej ćwi czy li ra tow ni cy
gór ni czy. Za rów no oni, jak i fir ma Nutrico – ra tu ją ludz kie ży cie.

Od naj du je Pan w tej ostat niej in we sty cji wspól ny mia now nik z po przed ni mi in we -
sto ra mi, któ rych ścią gnię to do So snow ca?
Tym wspól nym mia now ni kiem jest przede wszyst kim po dej ście do in -
no wa cyj no ści. W zde cy do wa nej więk szo ści ci in we sto rzy bu do wa li
swo je za kła dy na te re nach po prze my sło wych, któ re ja ko sa mo rząd
mu sie li śmy przy wra cać do ży cia. Przed na mi ostat nie tak du że fi nan -
so wa nie ze środ ków unij nych. Ży czył bym so bie, że by stru mień pie nię -
dzy ze wnętrz nych w tej per spek ty wie do cie rał do in no wa cyj nych sa -
mo rzą dów.

Zmier za cie ku ja kiejś spe cja li za cji? Mam tu na my śli po sta wie nie na jed ną, wio -
dą cą bran żę, bądź też kon kret ną in no wa cję.

Sku pie nie się na jed nej bran ży jest dość ry zy kow ne, dla te go sta ra my
się ro bić wszyst ko, że by dy wer sy fi ko wać go spo dar kę So snow ca. Wy -
star czy wspo mnieć, że pro du ko wa ne są u nas między innymi czę ści
do Po rsche i BMW, no wo cze sne ko lek to ry sło necz ne i dru kar ki 3d.
Do te go do cho dzi dzia łal ność me dycz na re pre zen to wa na przez
Nutrico oraz usłu gi lo gi stycz ne gru py Ra ben, któ ra w So snow cu ma
swo je cen trum. Po sta wi li śmy za tem na róż no rod ność, że by nie być
uza leż nio nym od jed nej bran ży. Bo póź niej przy cho dzi kry zys tej bran -
ży, a my ma my po waż ny pro blem.

Ja kie nie ru cho mo ści sta no wią ofer tę in we sty cyj ną So snow ca?
Naj waż niej szą ofer tą in we sty cyj ną mia sta są dział ki le żą ce w bez -
po śred nim są siedz twie dro gi eks pre so wej S1. Cho dzi o te re ny in -
we sty cyj ne na Macz kach, uzbro jo ne w ra mach pro jek tu unij ne go
„Go spo dar cza Bra ma Ślą ska''. O atrak cyj no ści tych te re nów
świad czą in we sty cje ko lej nych wiel kich firm, jak choć by wspo -
mnia nej już lo gi stycz nej gru py Ra ben, któ rej sa mo cho dy ob słu -
gu ją ca łą Eu ro pę. Dzię ki tym in we sty cjom w So snow cu po wsta -
ną set ki miejsc pra cy. Trze ba rów nież wspo mnieć o pro jek cie
„Stra te gii Roz wo ju Go spo dar cze go”, re ali zo wa ne go wspól nie
z My sło wi ca mi i Ja worz nem. W je go ra mach oży wi my te re ny in -
we sty cyj ne przy ulicy Woj ska Pol skie go pod dal szą roz bu do wę
So sno wiec kie go Par ku Na uko wo -Tech no lo gicz ne go, kil ka dzie -
siąt hek ta rów przy ulicy Ja me sa Wat ta pod roz wój stre fy go spo -
dar czej oraz te re ny in we sty cyj ne le żą ce na gra ni cy Za gó rza i Kli -
mon to wa w po bli żu tra sy S1.

Priorytet:
Mieszkaniec!
z PrezydenteM sosnowca kaziMierzeM GórskiM,
rozMawiał wojciech leśny

KazimiErz GórSKi
W 1983 r. ukończył studia na wydziale
mechanicznym Akademii Górniczo-
Hutniczej w Krakowie. Do 1990
pracował w dozorze technicznym
w KWK „Porąbka-Klimontów”,
następnie prowadził własną działalność
gospodarczą i kierował spółdzielnią
mieszkaniową.
W latach 1994–2002 zasiadał
w sosnowieckiej radzie miasta, od 1998
zajmując stanowisko wiceprezydenta.
W wyborach samorządowych w 2002
został wybrany na urząd prezydenta
Sosnowca. W kolejnych wyborach
w 2006 skutecznie ubiegał się
o reelekcję, wygrywając w pierwszej
turze wynikiem 51 proc. głosów
i pokonując m.in. Jarosława Piętę z PO.
W 2009 publicznie zaproponował
zmianę nazwy Górnośląskiego Związku
Metropolitalnego na „Górnośląsko-
Zagłębiowską Metropolię Silesia”.
W wyborach w 2010 został wybrany
na trzecią kadencję.

Kto jest kim?
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NOWY OBSZAR KSSE
 Ulgi podatkowe.

  Plan zagospodarowania: tereny zabudowy techniczno-produkcyjnej, 

terenem pod plac manewrowy i parking. 

2

2.
2.

Kontakt:

e-mail: zory@ksse.com.pl

Jakie działania są aktualnie przeprowadzane, mogące mieć  znaczenia dla
Podstrefy Sosnowiecko-Dąbrowskiej?
Roz strzy gnię to prze targ na sprze daż dział ki po ło żo nej w sa mym cen -
trum So snow ca przy Alei Zwy cię stwa. Aku rat te ren ten wcho dzi w ob -
szar KSSE Pod stre fy So sno wiec ko-Dą brow skiej. Na byw ca za de kla ro -
wał bu do wę 5-kon dy gna cyj ne go bu dyn ku, któ ry w czę ści par te ro wej
zo sta nie po dzie lo ny na dwa seg men ty han dlo wo -usłu go we, a na wyż -
szych kon dy gna cjach ulo ko wa ne zo sta ną po wierzch nie biu ro we.
Mam na dzie ję, że fir my, któ re bę dą dzia ła ły w tym biu row cu, do łą czą
do in nych uzna nych już ma rek ze Stre fy.

Któ re z in we sty cji pro wa dzo nych na te re nie  So snow ca, mo gą mieć zna cze nie
dla po ten cjal nych in we sto rów stre fo wych?
Obec nie na eta pie re ali za cji są in we sty cje zwią za ne z klu czo wy mi
od cin ka mi dro go wy mi w mie ście. Dla in we sto rów stre fo wych zlo ka li -
zo wa nych przy ulicy Wat ta na pew no bę dzie mia ła zna cze nie bu do -
wa ron da przy skrzy żo wa niu ulic Woj ska Pol skie go i Wy go da. Po -
nad to mia sto sta ra się o wy bu do wa nie wę zła ko mu ni ka cyj ne go łą -
czą ce go ulicę 11 li sto pa da z tra są S1 w dziel ni cy Dań dów ka, co jesz -
cze le piej sko mu ni ku je znaj du ją cy się tam ob szar Pod stre fy, jak rów -
nież otwar ty kam pus Ślą skie go Uni wer sy te tu Me dycz ne go z dro gą
eks pre so wą.

W So snow cu je ste ście na eta pie two rze nia no wej stra te gii roz wo ju mia sta. Czym
bę dzie się ona róż ni ła od po przed niej?
Do tej po ry na szym naj waż niej szym ce lem stra te gicz nym by ła re wi ta -
li za cja te re nów po prze my sło wych.  Mu sie li śmy „po sprzą tać” po od -
gór nie za mknię tych ko pal niach i od two rzyć no we miej sca pra cy.
Sys te ma tycz nie ro bi li śmy to przez ostat nie 12 lat. Nie jed no krot nie sa -
mi mu sie li śmy od ku po wać te te re ny od Skar bu Pań stwa za gru be
mi lio ny. Ten cel stra te gicz ny wy ko na li śmy prak tycz nie

w dziewięćdziesięciu pro cen tach. W no wej stra te gii na to miast głów -
nym prio ry te tem bę dzie wzrost ja ko ści ży cia miesz kań ców. Mam tu
na my śli wszyst ko, co wią że się ze spę dza niem cza su wol ne go
w mie ście. Bę dzie my mo der ni zo wać in fra struk tu rę re kre acyj ną,
spor to wą i kul tu ral ną. Da my dru gie ży cie so sno wiec kim par kom, któ -
re po łą czy my dep ta ka mi i ścież ka mi ro we ro wy mi. Stwo rzy to coś
na kształt „zie lo nych płuc mia sta”. l
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Strefa: Jest Pan prezydentem Dąbrowy Górniczej już dwie kadencje. Jak
podsumowałby Pan 8 lat swojej pracy?
Zbigniew Podraza: Na pew no te 8 lat oce nił bym ja ko do bry czas dla
Dą bro wy. Przede wszyst kim dla te go, że uda ło nam się „roz pę dzić”
Dą bro wę Gór ni czą. Od 2006 ro ku mia sto roz po czę ło swój wiel ki skok
in fra struk tu ral ny. Od tam te go cza su uda ło nam się dzie się cio krot nie
zwięk szyć pu lę środ ków prze zna cza nych na in we sty cje, w któ re
ogrom ny wkład mia ły środ ki unij ne. W ro ku 2007 łącz na war tość in -
we sty cji to nie speł na 36 milionów złotych. Dziś jest to re kor do we 370
mi lio nów! Te in we sty cje to no we obiek ty spor to we, ter mo mo der ni za -
cje szkół, re mont ka na li za cji, re mont za byt ko we go Pa ła cu Kul tu ry czy
in we sty cje dro go we.

Pozyskiwanie i dobre wykorzystanie środków z Unii Europejskiej stało się
w ostatnich latach wyznacznikiem skuteczności władzy na danym obszarze.
Jakimi sukcesami może pochwalić się Dąbrowa?
Środ ki unij ne i ich do bre wy ko rzy sta nie to ogrom ne wy zwa nie, ale
i ogrom na szan sa roz wo ju. Trze ba pa mię tać o tym, że gdy by nie unij -
ne wspar cie nie by li by śmy w sta nie zre ali zo wać wie lu in we sty cji.
A tych w mie ście nie bra ku je. Od 2006 ro ku uda ło się zre ali zo wać
bądź obec nie są re ali zo wa ne in we sty cje o łącz nej war to ści nie mal
jednego mi liar da zło tych!
Naj więk szą in we sty cją, któ rej pra ce bu dow la ne roz po czę ły się w2010
ro ku, jest upo rząd ko wa nie go spo dar ki wod no -ście ko wej. Wczę ści
dziel nic pra ce do bie gły już koń ca, aca łość zo sta nie sfi na li zo wa na je sie -
nią te go ro ku. Wjej ra mach, w214 uli cach po wsta nie po nad
200kilometrów sie ci ka na li za cji sa ni tar nej idesz czo wej,
a60kilometrów sie ci wo do cią go wej przej dzie mo der ni za cję. Wefek cie
po nad16 tysięcy osób zdzie się ciu dziel nic zy ska moż li wość przy łą cze -
nia się dono wej in sta la cji. Da to pra wiestuprocentowe ska na li zo wa nie
mia sta. Tak ogrom ne za da nie kosz tu je513 milionów złotych, zcze go
po nad282 milionów złotych to do fi nan so wa nie ze środ ków UE.
War tym pod kre śle nia przy kła dem dzia łań współ fi nan so wa nych z fun -
du szy unij nych jest roz po czę ta w ma ju 2013 ro ku, kom plek so wa mo -

der ni za cja 9-ki lo me tro we go, dą brow skie go od cin ka DK 94. Jest to
naj więk sza dro go wa in we sty cja w Dą bro wie, od cza sów bu do wy
„Gier ków ki”. Ten waż ny szlak ko mu ni ka cyj ny, łą czą cy Ka to wi ce z Kra -
ko wem, sta no wi al ter na ty wę dla au to stra dy A4. War tość in we sty cji wy -
no si 180 milionów, z cze go 153 miliony złotych to do fi nan so wa nie
unij ne uzy ska ne przez mia sto. Ter min za koń cze nia tej in we sty cji to li -
sto pad te go ro ku.
Mó wiąc ośrod kach unij nych ko niecz nie wspo mnieć trze ba oroz bu do -
wie sie ci In ter ne tu sze ro ko pa smo we go. Wze szłym ro ku zbu do wa li śmy
sieć świa tło wo dów odłu go ści53kilometrów, doktó rej pod łą czo no
miej skie in sty tu cje i63 pla ców ki oświa to we, uru cho mi li śmy24 hot spo -
ty. Zbez płat ne go po łą cze nia z In ter ne tem moż nasko rzy stać między
innymi wbu dyn kach miej skich in sty tu cji, a tak że wmiej scach pu blicz -
nych. War tość ca łe go przed się wzię cia wy no si pra wie23 miliony
złotych. Unij ne do fi nan so wa nie opie wa napo nad14 milionów złotych.
W ze szłym ro ku roz po czę li śmy też re ali za cję pro gra mu „Dą bro wa Ro -
we ro wa”. Je go za ło że niem jest stwo rze nie w mie ście in fra struk tu ry
dro go wej, dzię ki któ rej ro wer sta nie się środ kiem trans por tu po -
wszech nie wy ko rzy sty wa nym na co dzień, na przykład do do jaz dów
do szko ły czy pra cy, a nie tyl ko w ce lach re kre acyj nych. Ak tu al nie pra -
cu je my nad pro jek tem, któ ry w ra mach Zin te gro wa nych In we sty cji Te -
ry to rial nych ma szan sę na po nad 55 milionów złotych unij ne go
wspar cia. Za kła da my roz bu do wę in fra struk tu ry ro we ro wej wraz ze
stwo rze niem wę złów prze siad ko wych zin te gro wa nych z ko mu ni ka cją
pu blicz ną oraz ko le jo wą, czy li tzw. punk ta mi bi ke and ri de.

Strefy ekonomiczne to ważne z punktu widzenia ekonomii narzędzie gospodarki.
Czego dotychczasowi i potencjalni inwestorzy Strefy w Dąbrowie Górniczej
mogą oczekiwać w najbliższym czasie ze strony władz miasta?
Mia sto po sia da atut, któ ry mo że przy cią gnąć in we sto rów, a co
za tym idzie, za owo co wać kil ko ma ty sią ca mi miejsc pra cy. Cho dzi
o te ren in we sty cyj ny w Tucz na wie, któ ry jest jed nym z naj więk szych
w kra ju. To pra wie 260 hektarów, z cze go 100 znaj du je się w Ka to -
wic kiej Spe cjal nej Stre fie Eko no micz nej, resz ta mo że zo stać do niej

Miliard
na inwestycje
ze zbiGnieweM Podrazą, PrezydenteM 
dąbrowy Górniczej rozMawia wojciech leśny

zbiGniEw Podraza
Prezydent Dąbrowy Górniczej, wcześniej poseł
na Sejm IV i V kadencji, wiceminister zdrowia
w latach lata 2004-2006, samorządowiec (radny
miasta i Sejmiku Województwa Śląskiego), chirurg
ortopeda.
Od 2006 roku, kiedy pierwszy raz został wybrany
na prezydenta Dąbrowy Górniczej, miasto
nieustannie i wszechstronnie się rozwija. Od 2007
roku w Dąbrowie Górniczej zostały zrealizowane,
bądź są w trakcie realizacji, inwestycje o łącznej
wartości niemal 1 miliarda złotych. Na ich
wykonanie miasto pozyskało ponad 500 milionów
złotych ze środków zewnętrznych. 
W 2010 roku, jako jeden z czternastu polskich
samorządowców, został odznaczony przez
prezydenta RP, Bronisława Komorowskiego,
Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski
za szczególne zasługi w pracy na rzecz
społeczności lokalnej.
Dwie kadencje prezydentury Zbigniewa Podrazy to
także czas konsekwentnych działań zmieniających
wizerunek Dąbrowy, która na przestrzeni tych lat
stała się miastem ludzi aktywnych i sprzyjającym
wszelkim aktywnościom mieszkańców Dąbrowy
Górniczej, ale i całego regionu Zagłębia
Dąbrowskiego. 

Kto jest kim?
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B
ez wąt pie nia, kon flikt mo że zdez or ga ni zo wać
pra cę, jed nak wła ści wie trak to wa ny pro wa dzi
do więk szej kre atyw no ści pra cow ni ków i umoż -
li wia zna le zie nie szer sze go za kre su moż li wych

roz wią zań pro ble mu. O ile w po rę się go do strze że.

sze fie, roz Po znaj Kon fliKt 
Nie za wsze za uwa ża my po czą tek kon flik tu, na to miast zwy -
kle do strze ga my je go wpływ na kli mat i at mos fe rę pra cy.
Nie ste ty, ce na nie roz wią za nia go w po rę mo że być bar dzo
wy so ka. Jed nym z po wszech nie uży wa nych na rzę dzi
do ana li zo wa nia je go przy czyn i źró deł jest tzw. ko ło kon flik -
tu, stwo rzo ne przez ame ry kań skie go me dia to ra Chri sto -
phe ra W. Mo ore’a. Po zna nie źró deł kon flik tów i czyn ni ków
le żą cych u ich pod staw jest pierw szym waż nym kro kiem
de cy du ją cym o spraw nym ich roz wią za niu. Czę sto na przy -
kład źró dłem kon flik tu w or ga ni za cji jest jej struk tu ra, cho -
ciaż na pierw szy rzut oka spór mo że wy glą dać na per so -
nal ny. Pra cow ni cy mo gą uwa żać, że to kon kret ny me ne -
dżer: trud ny, nie spra wie dli wy, za cho wu ją cy się draż nią co,
jest źró dłem kon flik tów. A po bliż szym przyj rze niu się spra -
wie mo że się oka zać, że pod ło że kon flik tu jest bar dziej zło -
żo ne niż kwe stie per so nal ne. Pro blem zwią za ny jest ze
struk tu rą fir my, a nie z kon kret ną oso bą me ne dże ra.

Pięć Po ten cjal nych źró deł Kon fliK tu
i ich ty Pów wG chri sto Phe ra mo ore’a
Kon flikt re la cji – wy ni ka przede wszyst kim z błęd ne go po -
strze ga nia, ste reo ty pów lub uprze dzeń. Prze ciw dzia łać mu
moż na po przez wzmac nia nie za cho wań na sta wio nych
na roz wią za nie pro ble mu, po pra wę ko mu ni ka cji, kon tro lo -
wa nie emo cji, a tak że stwa rza nie szan sy ich wy ra że nia
pod czas spo tkań na osob no ści.

Kon flikt da nych – wy ni ka ze złud ne go prze świad cze nia, że
stro ny w kon flik cie dys po nu ją ty mi sa my mi da ny mi, któ re
in ter pre to wa ne są oraz li czo ne w jed na ko wy spo sób. Na le -
ży wów czas usta lić spo sób gro ma dze nia da nych i kry te ria
ich oce ny, któ re da ne są waż ne.
Kon flikt war to ści – wy ni ka z hoł do wa nia od mien nym nor -
mom i za sa dom mo ral nym, etycz nym, bądź re li gij nym. Ten
typ kon flik tu jest szcze gól nie trud ny, po nie waż war to ści nie
da się ne go cjo wać. Moż na pró bo wać zna leźć wspól ną
nad rzęd ną war tość lub – co bar dziej sku tecz ne – pró bo -
wać spro wa dzić kon flikt do kon flik tu in te re sów lub struk tu -
ral ne go i pod jąć pró bę roz wią za nia pro ble mu w tych ka te -
go riach. Ten za bieg jest sku tecz ny rów nież w od nie sie niu
do kon flik tu da nych i re la cji.
Kon flikt struk tu ral ny – u je go pod ło ża le ży zróż ni co wa nie ról,
funk cjo nal ne róż ni ce po szcze gól nych ele men tów or ga ni -
za cji i in ne czyn ni ki wpi sa ne w struk tu rę. Mo że być roz wią -
zy wa ny po przez np. zmia nę struk tu ry or ga ni za cyj nej dzia łu,
ról, wzor ców za cho wa nia, fi zycz ne go dy stan su lub na ci -
sków ze wnętrz nych, usta le nie ogól nie ak cep to wal ne go try -
bu po dej mo wa nia de cy zji, przej ście od ne go cja cji po zy cyj -
nych do ne go cja cji opar tych na za sa dach lub in te re sach.
Kon flikt in te re sów – to sto ją ce w sprzecz no ści, bądź wza jem -
nie się wy klu cza ją ce spo so by re ali za cji po trzeb. Mo gą być
roz wią za ne przez kon cen tra cję na in te re sach, nie po zy -
cjach, zna le zie niu obiek tyw nych kry te riów, po szu ki wa niu
moż li wo ści po sze rze nia pu li dóbr.

co warto wiedzieć o strateGiach
rozwiązywania KonfliKtów?
Lu dzie ra dzą so bie z kon flik ta mi na róż ne spo so by. Jed ni
sta ra ją się przed ni mi uciec, in ni chęt nie an ga żu ją się
w spór lub szu ka ją roz wią za nia. Umie jęt ność kon struk tyw -

MenedŻer
rozwiązuje
konflikty

w ostatnich kilkudziesięciu latach PoGlądy o konfliktach
w orGanizacjach uleGły istotnej ewolucji. wtradycyjnej koncePcji

konflikt traktowany był jako szkodliwy i niePotrzebny. wsPółcześnie
Podkreśla się Pozytywną rolę, jaką MoŻe Pełnić

Joanna Cisek-
Dąbrowska

włą czo na. Wła śnie po wsta je 9-ki lo me tro wy od ci nek dro gi, któ ra po -
łą czy ten ob szar z dro ga mi wo je wódz ki mi i kra jo wy mi. Pro jekt obej -
mu je bu do wę i prze bu do wę dro gi na od cin ku od wę zła DK  94
z DW  790 do skrzy żo wa nia no wo bu do wa ne go od cin ka z DW 796.
Dro ga prze bie gnie śla dem DW 790, ulicami Kok sow ni czą, Go ło no -
ską do skrzy żo wa nia z ulicą Ząb ko wic ką. Da lej po wsta je no wy od ci -
nek. Ulica Go ło no ska zo sta nie wy dłu żo na, po łą czy te re ny in we sty -
cyj ne z DW 796. Przed sta wi cie le KSSE pod kre śla ją, że przed się -
wzię cie zwró ci się dzię ki wpły wom ze sprze da ży grun tów czy po dat -
ków od nie ru cho mo ści. Koszt bu do wy to 45 milionów złotych, a pra -
ce zostaną za koń czone do koń ca te go ro ku.

Poza ogromnym doświadczeniem w polityce, jest Pan przecież lekarzem. Jak
ocenia Pan funkcjonowanie służby zdrowia w swoim mieście i jakie działania
mógł Pan podjąć podczas swoich kadencji, aby wspomóc opiekę
nad mieszkańcami?
Opie ka nad miesz kań ca mi to nie tyl ko służ ba zdro wia. Nie ustan nie
sta ra my się pa mię tać o oso bach słab szych i wy ma ga ją cych szcze -
gól ne go wspar cia. Przede wszyst kim mo że my się po szczy cić in we -
sty cją, któ ra jest od po wie dzią na po trze by edu ka cyj ne uczniów nie -
peł no spraw nych. W mar cu 2013 roku do użyt ku od da ny zo stał spe -
cjal ny ośro dek szkol no -wy cho waw czy, zło żo ny z dziewięciu no wo cze -
śnie wy po sa żo nych pa wi lo nów o powierzchni po nad 18 tysięcy
metrów kwadratowych. Dzię ki te mu, w kom for to wych wa run kach
uczy się i re ha bi li tu je 500 uczniów z roz ma ity mi dys funk cja mi. Łącz ny
koszt bu do wy to 63 miliony złotych. 10 milionów złotych po cho dzi ło
z re zerw bu dże tu pań stwa, 5,3 miliona złotych ze środ ków Pań stwo -
we go Fun du szu Re ha bi li ta cji Osób Nie peł no spraw nych, a po zo sta ła
część ze środ ków mia sta. Otwar cie ośrod ka roz wią za ło pro blem
uczniów i ka dry dwóch dą brow skich szkół spe cjal nych, któ re mie ści -
ły się w cia snych i prze sta rza łych bu dyn kach, czy li w wa run kach, któ -
re utrud nia ły pra wi dło wą edu ka cję i te ra pię dzie ci i mło dzie ży.
Wgrud niu mi nio ne go ro ku pierw si lo ka to rzy wpro wa dzi li się dono -
wych miesz kań so cjal nych przyulicy Ka sprza ka. Bu dy nek wznie sio no
zapo nad6 milionów złotych. Znaj du je się wnim58 miesz kań, opo -
wierzch ni od21 do35 metrów kwadratowych. Dach nadgło wą zna la -
zło wnich190 osób. To oso by oni skich do cho dach, w trud nej sy tu acji
ży cio wej, mi mo to wy wią zu ją ce się ze wszyst kich zo bo wią zań. Re gu -
lar nie opła ca ją ce czynsz, prze strze ga ją ce po rząd ku do mo we go, nie
bę dą ce uciąż li wy mi są sia da mi.
Z po cząt kiem ro ku ru szył też pro gram Dą brow ska Ro dzin ka.pl. To sys -
tem ulg i zni żek dla ro dzin wy cho wu ją cych co naj mniej dwo je dzie ci,
ro dzin wie lo dziet nych, ro dzin za stęp czych oraz ro dzin wy cho wu ją -
cych dziec ko nie peł no spraw ne, za miesz ka łych w Dą bro wie Gór ni -

czej, bez wzglę du na ich sy tu ację ma te rial ną. Już dzi siaj ko rzy sta
z nie go 750 ro dzin, a spe cjal ne pro po zy cje ofe ru ją 34 pod mio ty, ale
licz ba ta ca ły czas wzra sta i ca ły czas do pro gra mu do łą cza ją się no wi
part ne rzy, pro po nu jąc zniż ki na ko lej ne usłu gi. 

Dąbrowa Górnicza jest wyjątkowym miejscem w regionie ze względu
na różnorodność terenów. Jak należy postrzegać to miasto? Jako miejsce
do pracy, inwestycji, zamieszkania, wypoczynku? Jaka Dąbrowa Górnicza
w końcu jest?   
Dą bro wa przede wszyst kim jest mia stem lu dzi ak tyw nych. Sprzy -
ja za rów no upra wia niu spor tu, ak tyw ne mu spę dza niu wol ne go
cza su, ale i za an ga żo wa niu w co dzien ne funk cjo no wa nie mia sta. 
Dzię ki środ kom z UE uda je nam się jesz cze le piej wy ko rzy stać na tu -
ral ne atu ty mia sta – czte ry je zio ra i licz ne te re ny zie lo ne. W 2012 ro ku
od da li śmy do użyt ku Cen trum Spor tów Let nich i Wod nych „Po go ria”.
Two rzą je obiek ty nad je zio rem Po go ria III i w par ku Zie lo na. W ich
skład wcho dzą między innymi bo iska do siat ków ki pla żo wej i ko szy -
ków ki, ścian ka wspi nacz ko wa, ska te park, han ga ry na ło dzie i ka ja ki,
mo lo, pro me na da i bu dy nek służb ra tow ni czych. War tość in we sty cji
wy nio sła 19 milionów złotych, z cze go pra wie 8 milionów złotych sta -
no wi ło do fi nan so wa nie unij ne. W każ dym se zo nie z cen trum ko rzy sta
wie lu miesz kań ców z Dą bro wy i oko licz nych miast. 
Od 2007 ro ku sta wia my na spo łe czeń stwo oby wa tel skie . Sztan da ro -
wym przy kła dem jest wpro wa dzo ny w 2013 ro ku Dą brow ski Bu dżet
Par ty cy pa cyj ny. W pierw szej edy cji miesz kań cy zgło si li 195 pro jek -
tów, z któ rych do re ali za cji wy bra no 56. W ten spo sób roz dy spo no -
wa li pra wie 5 milionów złotych. Fre kwen cja w gło so wa niu wy nio sła
23 procent. W tym ro ku, zgod nie z su ge stia mi dą bro wian, nie co zmie -
nio no mo del, ale naj waż niej sza zmia na do ty czy kwo ty – bę dzie to
8 milionów złotych. Za an ga żo wa nie i po my sło wość miesz kań ców do -
bit nie prze ma wia ją za tym, że by ten pro jekt roz wi jać i kon ty nu ować. 
Wspie ra my też fi nan so wo licz ne za da nia re ali zo wa ne przez or ga ni -
za cje po za rzą do we. Rok rocz nie prze zna czamy na ten cel około
3,5 miliona złotych. Dą brow ski sa mo rząd suk ce syw nie roz wi ja sys -
tem kon sul ta cji spo łecz nych, włą cza jąc miesz kań ców we współ de -
cy do wa nie o mie ście i py ta jąc ich o klu czo we spra wy, któ re zwią za -
ne są z ich naj bliż szym oto cze niem. Tak by ło na po cząt ku ze szłe go
ro ku, gdy pod czas kon sul ta cji miesz kań cy przed sta wi li swo je
ocze ki wa nia, co do re mon tu ulicy Ma ja kow skie go – jed nej z głów -
nych ulic w mie ście. Pra ce, uwzględ nia ją ce ich su ge stie i po my sły,
ru szy ły na po cząt ku te go ro ku. Płasz czy zną dia lo gu sa mo rzą du
z przed sta wi cie la mi sto wa rzy szeń czy fun da cji jest rów nież Dą -
brow skie Fo rum Or ga ni za cji Po za rzą do wych. Si łę „trze cie go sek to -
ra” moż na oglą dać co ro ku w cza sie Fe sti wa lu Lu dzi Ak tyw nych.  l
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ne go za cho wa nia w sy tu acji trud nej jest bar dzo waż na.
Wła ści wy spo sób po stę po wa nia, umie jęt ne za sto so wa nie
róż no rod nych za cho wań są klu czo we u me ne dże ra
przy kie ro wa niu kon flik tem. Oto bar dzo przy dat na kon cep -
cja dwóch au to rów: Tho ma sa i Kil man na, któ ra po zwo li
nam być bar dziej świa do my mi swo je go dzia ła nia w kon flik -
to wej sy tu acji.
Uni ka nie – czę sto jest prze ja wem bra ku umie jęt no ści za -
rzą dza nia kon flik ta mi. Oso ba uni ka ją ca kon flik tu uni ka
spo tkań, roz mów na da ny te mat, jak by nie chcia ła wy wo ły -
wać wil ka z la su, li cząc na to, że pro blem za koń czy się,
znik nie, roz wią że się sam. Tyl ko cza sa mi ta ka stra te gia jest
do brym roz wią za niem, naj czę ściej jed nak pro wa dzi
do po gor sze nia sy tu acji.
Przy sto so wa nie – po cząt ko wo mo że wy da wać się dro gą
do lep sze go zro zu mie nia pro ble mu, jed nak wca le nie pro -
wa dzi do szu ka nia roz wią za nia sy tu acji kry zy so wej. Ba zu je
głów nie na stra chu przed sta wie niem czo ła kon flik to wi. To
tech ni ka po dob na do uni ka nia, uda wa nie, że nie ma pro -
ble mu.
  Zwalczanie lub rywalizacja – jed na stro na kon flik tu zmu sza
prze ciw ni ka do ustą pie nia, prze cią ga jąc na swo ją stro nę
oso by do tąd w kon flikt nie za an ga żo wa ne. To me to da wy -
ma ga ją ca wie lu sta rań, wy sił ków i ener gii, czę sto z wy ko -
rzy sta niem tech nik ma ni pu la cji i in stru men tal ne go trak to -
wa nia lu dzi.
Kom pro mis – dzię ki wy bo ro wi ta kie go roz wią za nia ma my
do czy nie nia z czę ścio wym za spo ko je niem in te re sów
stron, każ da z nich coś tra ci i coś zy sku je. War to roz wa żyć
to roz wią za nie, kie dy in te re sy stron są mniej istot ne niż do -
bre re la cje al bo szyb kie roz wią za nie kon flik tu.
Roz wią za nie pro ble mu, ina czej współ pra ca – wy ni ka z za ło -
że nia, że za wsze moż na zna leźć roz wią za nie sa tys fak -
cjo nu ją ce obie stro ny. To zde cy do wa nie naj bar dziej
efek tyw ny styl roz wią zy wa nia kon flik tów. Jest ła twiej szy
do za sto so wa nia, kie dy stro ny re gu lar nie współ pra cu ją
ze so bą, ko mu ni ku ją się i znaj du ją spo so by na wza jem -
ne zro zu mie nie. Nie ozna cza to re zy gna cji z wła snych
in te re sów, ale wo lę do strze że nia i za ak cep to wa nia ce -
lów dru giej stro ny.

szefie, ucz się zarządzania
KonfliKtem
Praw dą jest, że fir my czę sto nie ma ją ofi cjal nych pro ce dur
słu żą cych do roz wią zy wa nia kon flik tów, na wet je śli po wta -
rza ją się pro ble my po dob ne go ty pu. Każ da or ga ni za cja
ma jed nak ja kiś sys tem ra dze nia so bie z ni mi, choć jej
człon ko wie wca le nie mu szą so bie z te go zda wać spra wy.
Przy kła do wo jest to sys tem po le ga ją cy na uni ka niu spo ru.
Pra cow ni cy ma ją w ta kiej or ga ni za cji ten den cję do uni ka -
nia kon flik tu, po nie waż nie zna ją in ne go spo so bu po stę -
po wa nia. Po za tym, jak po ka zu ją wy ni ki jed ne go z ba dań,
me ne dże ro wie uwa ża ją, że są kom pe tent ni w roz wią zy wa -
niu kon flik tów, tym cza sem pra cow ni cy ma ją na ten te mat
prze ciw ne zda nie. Ist nie je prze paść mię dzy tym, jak wi dzą
się me ne dże ro wie, a tym, jak po strze ga ją ich pod wład ni. 

nie za czy naj od Kom Pro mi su
Po wszech nie uwa ża się, że roz wią zy wa nie kon flik tu na le ży
za cząć od kom pro mi su. A tym cza sem jed na z pod sta wo -

wych za sad świa to wych ne go cja to rów i me dia to rów, któ -
rej po win ni na uczyć się me ne dże ro wie, brzmi: nie za czy -
naj od kom pro mi su! Za cznij od zro zu mie nia, cze go wszyst -
kie stro ny na praw dę chcą, a póź niej po szu kaj spo so bów
za spo ko je nia tych po trzeb. Gdy już to zro bisz, myśl o kom -
pro mi sie. Uży wa jąc me ta fo ry: sta raj się po więk szyć tort jak
to tyl ko moż li we, aby obie stro ny by ły za do wo lo ne. Czę sto
ist nie ją moż li wo ści, o któ rych lu dzie wcze śniej nie po my śle -
li. Uka zu ją się one do pie ro, gdy an ga żu je się szef -me dia tor.
Zda rza ją się oczy wi ście sy tu acje, gdy trze ba ko rzy stać
z ogra ni czo nych za so bów i w ja kiś spo sób je po dzie lić.
Jed nak naj pierw trze ba po sta rać się roz sze rzyć za so by.

sta raj się zro zu mieć, a Po tem szu Kaj
roz wią za nia
Me ne dżer po wi nien więc umieć słu chać, ko mu ni ko wać
się i ro zu mieć pro ble my pra cow ni ka. Istot ne jest tak że
szyb kie roz po zna nie bie żą ce go pro ble mu – sy gna łem
mo że być np. skar ga pra cow ni ka. Trze ba od na leźć przy -
czy nę, za da jąc py ta nia, po zna jąc po trze by i tro ski pra cow -
ni ków. Pod sta wo we zna cze nie ma zna le zie nie przy czy ny
i zde fi nio wa nie praw dzi we go pro ble mu. Roz wią za nie kon -
flik tu za le ży za tem głów nie od tzw. umie jęt no ści mięk kich
i in tu icji me ne dże ra. Spraw nie roz wią zu ją cy kon flik ty me -
ne dżer po tra fi za trzy mać je go eska la cję po przez roz ła do -
wa nie na pię cia. Co wię cej, do brze za rzą dza ny kon flikt mo -
że oka zać się wspa nia łą si łą or ga ni za cji – źró dłem po zy -
tyw nych zmian, kre atyw no ści, in no wa cji. Jest tyl ko je den
wa ru nek – trze ba zna leźć je go przy czy nę i zde fi nio wać
praw dzi wy pro blem. Wów czas moż na pod jąć sku tecz ne
dzia ła nia. l

OTO NAJCZĘSTSZE PRZYCZYNY KONFLIKTÓW W ORGANIZACJI:
• warunki pracy: np. godziny pracy, brak elastyczności czasu pracy, hałas, dym papierosowy, 

• niewłaściwy system komunikacji wewnętrznej: brak swobodnego dostępu do informacji,

• nieprzyjazna atmosfera wmiejscu pracy,

• kwestia wynagrodzeń: np. wymiar pensji, zasady przyznawania premii, wysokość

podwyżek,

• rodzaj umowy zatrudnienia: np. niepewność zatrudnienia, praca tylko naumowę zlecenie,

• wartość: brak respektowania systemów wartości pracowników, brak wspólnych wartości

firmy,

• różnice wpostrzeganiu ról: kto i zaco jest odpowiedzialny,

• brak odpowiednich procedur: np. brak procedury integracji nowych pracowników, co

może owocować konfliktami związanymi m.in. zniezrozumieniem zasad funkcjonowania

firmy, poczuciem wyobcowania, organizacją pracy: współzależność wykonywania zadań,

korzystanie z tych samych sprzętów itp.

W SYTUACJI KONFLIKTU MENEDŻER POWINIEN:
• pamiętać obezstronności, uczciwości, właściwym przygotowaniu się dorozmowy ze

zwaśnionymi stronami, a także doborze odpowiedniego, zacisznego miejsca, zdala

odotwartych przestrzeni biurowych;

• zachować dystans, kierować się dobrem ibezpieczeństwem swoich pracowników

ipamiętać, że konflikt jest też problemem komunikacji międzyludzkiej, swego rodzaju

wyrwą wprocesie poprawnej komunikacji;

• uświadomić pracownikom, że konflikt jest czymś naturalnym, normalnym wżyciu

zespołu, że może okazać się etapem bardzo oczyszczającym, rozładowującym napięcie,

anawet pomocnym ikonstruktywnym.

warto się
Poznawać

Współpraca firm z sektora motoryzacji
z Politechniką Śląską

euroPejskie rankinGi innowacyjności Plasują Polskę w GruPie
innowatorów o skroMnych wynikach. kolejne badania statystyczne

Przedstawiają niePokojący obraz nakładów na badania i rozwój
w GosPodarce. zaMiast Poświęcać czas na kolejne dyskusje, 

warto zacząć działać

S
i le sia Au to mo ti ve krok po kro ku zbli ża fir my
z sek to ra mo to ry za cji z ze spo ła mi na uko wy -
mi. Uczest ni cy na szych spo tkań warsz ta to -
wych wie lo krot nie po ru sza li kwe stię uwa run -
ko wań współ pra cy firm z jed nost ka mi na -

uko wy mi. Wszy scy są prze ko na ni o tym, że ta ka współ pra -
ca po win na stać się co dzien no ścią w pro ce sach roz wo ju
no wych pro duk tów, czy też roz wią zań pro ble mów tech no -
lo gicz nych. Jed no cze śnie przy czy nia się to do sty mu lo wa -
nia roz wo ju na uki aka de mic kiej i sto so wa nej oraz sprzę że -
nia jej z re al ny mi pro ble ma mi i po trze ba mi po ja wia ją cy mi
się w prak ty ce prze my sło wej. Za rów no na ukow cy jak
i przed sta wi cie le przed się biorstw do strze ga ją po trze bę
dia lo gu, wy mia nę po glą dów i za po zna nia się z po ten cja -
łem, któ ry tkwi w ich or ga ni za cjach.

sPo tKa nie na Po li tech ni ce
Si le sia Au to mo ti ve ja ko plat for ma współ pra cy firm, uczel ni
wyż szych i in nych jed no stek na uko wych wy cho dzi na prze -

ciw wy zwa niu, aby dia log po mię dzy fir ma mi a na uką prze -
ło żyć na prak ty kę i do świad cze nia wdro że nio we. 13 ma ja
bie żą ce go ro ku, z ini cja ty wy Silesia Automotive i przy współ -
udzia le wy dzia łu me cha nicz ne go tech no lo gicz ne go Po li -
tech ni ki Ślą skiej, któ ry przy jął ro lę go spo da rza, od by ło się
spo tka nie po świę co ne per spek ty wom współ pra cy na uko -
wo -tech nicz nej. Po ja wi ło się na nim po nad trzy dzie stu
przed sta wi cie li przed się biorstw i ze spo łów ba daw czych,
któ rzy przed sta wi li swo je ocze ki wa nia i ofer ty współ pra cy.
Po nie waż treść wy stą pień by ła przy go to wa na na pod sta wie
wcze śniej zgło szo nych przez fir my te ma tów, każ da pre zen -
ta cja cie szy ła się du żym za in te re so wa niem. 

for mal no ści nie sta no wią ba rie ry
Jed nym z wąt ków, któ ry zwró cił szcze gól ną uwa gę uczest -
ni ków spo tka nia był for mal ny aspekt współ pra cy biz ne su
z na uką – pro ce du ra pod pi sa nia umo wy, wy mo gi for mal -
no -praw ne, wa run ki ne go cja cji po szcze gól nych za pi sów
umów, a tak że czas ja kie go wy ma ga prze pro wa dze nie te -

Paweł Sołtysik
odpowiedzialny za
kontakty między
firmami i jednostkami
naukowymi w ramach
Silesia Automotive

Luk Palmen
menedżer Silesia
Automotive
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szy ła się rów nież ofer ta ba dań, któ rą przed sta wi ła Po li -
tech ni ka, a wśród nich zwłasz cza ofer ta ba dań nie nisz czą -
cych i opra co wa nie no wych me tod ana li zy ja ko ści wy ro -
bów w pro ce sie pro duk cji. Dru gim ob sza rem, w któ rym fir -
my po szu ki wa ły wspar cia, by ła dia gno sty ka ma szyn i kon -
sul ta cje na uko we w za kre sie ich wy ko rzy sta nia w no wych
pro ce sach pro duk cji. Fir my zwra ca ły tak że uwa gę, że do -
tąd współ pra co wa ły z po je dyn czy mi eks per ta mi, co nie
przy no si ło im wy mie rzo nych efek tów. Po trzeb ny jest du ży
part ner na uko wy, ta ki jak Po li tech ni ka Ślą ska, z któ rym
mo gą kom plek so wo re ali zo wać swo je ce le. Uczel nia nie
po zo sta je jed nak obo jęt na na ocze ki wa nia biz ne su i we
wrze śniu wy dział MT Po li tech ni ki Ślą skiej pla nu je opu bli -
ko wać spe cjal ny in for ma tor dla firm. – In for ma tor ten bę -
dzie no wym na rzę dziem kon tak tu z przed się bior ca mi i za -
ra zem pu bli ka to rem, w któ rym za wrze my na szą ofer tę
współ pra cy – za po wia da prof. Ti mo fiej czuk.

cen tra roz wo ju Kom Pe ten cji Przy -
szło ścią bran ży
W ra mach Si le sia Au to mo ti ve ob ser wu je my, że co raz wię -
cej firm z sek to ra mo to ry za cji my śli o tym, aby uru cho mić
lub roz wi jać tzw. cen tra kom pe ten cji. Od czu wa się ko -
niecz ność roz wo ju no wych umie jęt no ści, te sto wa nia no -
wych ma te ria łów i ini cjo wa nia no wych pro ce sów pro duk -
cji. Cen tra kom pe ten cji mo gą w cią gu naj bliż szych dzie -
się ciu lat oka zać się istot nym czyn ni kiem kon ku ren cyj nym
firm w wo je wódz twie ślą skim. In ny mi sło wy, nie tyl ko sto -

sun ko wo ni skie kosz ty i wy so ka ja kość, ale i szyb kość,
spraw ność dzia ła nia oraz in no wa cyj ne po dej ście przy re -
ali za cji pro jek tów roz wo jo wych bę dą mar ką Silesia
Automotive. Aby dziś roz po cząć pra cę nad cen tra mi kom -
pe ten cyj ny mi, po trzeb ne są no we re la cje mię dzy fir ma mi
a jed nost ka mi na uko wy mi w na szym re gio nie. Po trze bu je -
my nie tyl ko od po wied niej ka dry in ży nie rów, ale rów nież
do stę pu do apa ra tu ry na uko wej. W tym kon tek ście no wy
okres fi nan so wa nia pro jek tów ze środ ków eu ro pej skich
do 2020 r. mo że stać się istot nym sty mu lan tem dla wspól -
nych ini cja tyw.

wirtualne centrum techniK
automoti ve
Wy cho dząc od bar dzo do brych wy ni ków pro duk cyj nych
i wła snych sil nych stron ta kich jak kon ku ren cyj ność, szyb -
kość ucze nia się, do stęp do in fra struk tu ry ba daw czo -roz -
wo jo wej i sie ci po wią zań bran żo wych, fir my sta ra ją się po -
zy ski wać zgo dę na bu do wę cen trów kom pe ten cyj nych
i prze cią ga nie do Pol ski co raz to bar dziej od waż nych pro -
jek tów o więk szej war to ści do da nej. Obec nie w kla strze Si -
le sia Au to mo ti ve funk cjo nu je wir tu al ne Cen trum Tech nik
Au to mo ti ve, do stęp ne on -li ne pod ad re sem: www.si le sia -
-au to mo ti ve.pl. W Cen trum znaj du je się ustruk tu ry zo wa -
na ba za da nych ob sza rów pro ble mo wo -ba daw czych wraz
z kon kret ny mi ofer ta mi współ pra cy z sek to rem mo to ry za -
cji. Wszyst kich za in te re so wa nych za chę camy do od wie -
dze nia tego wir tu al ne go Cen trum. l

go pro ce su. – Na sze do tych cza so we do świad cze nia
współ pra cy z prze my słem po ka zu ją, że je ste śmy w sta nie
za re ago wać na praw dę szyb ko. Czas od zgło sze nia na wy -
dzia le do pod pi sa nia umo wy to obec nie nie wię cej niż 5
dni, a za tem w cią gu ty go dnia ro bo cze go za my ka my for -
mal no ści i przy stę pu je my do pra cy – mó wi prof. An na Ti -
mo fiej czuk, pro dzie kan ds. or ga ni za cji i roz wo ju. – Wy dział
jest otwar ty na kon takt z fir ma mi i chęt nie po dej mu je my się
re ali za cji zle ceń na rzecz part ne rów biz ne so wych. Za pra -
szam do kon tak tu ze mną – do da je. Uela stycz nie nie pro ce -
du ry pod pi sa nia umów, a tak że sam czas jej trwa nia
i otwar tość władz wy dzia łu na dia log z po ten cjal ny mi kon -
tra hen ta mi zy ska ły po zy tyw ny od biór po stro nie firm, dla
któ rych tem po i rytm współ pra cy jest jed nym z waż niej -
szych czyn ni ków wy bo ru part ne ra na uko we go.

biz nes co raz bli żej na uKi
Ko lej ną kwe stią, któ rą po ru szy ły fir my, by ły akre dy ta cje la -
bo ra to riów uczel nia nych, od gry wa ją cych istot ną ro lę
w kon tek ście uwia ry god nie nia wy ni ków ba dań i wy ko rzy -
sta nia ich w pro ce sach biz ne so wych i ne go cja cjach
na po zio mie mię dzy na ro do wym. Fir my zwró ci ły uwa gę, że
akre dy to wa ne la bo ra to ria da ją moż li wość lo ko wa nia się
wy dzia łu MT Po li tech ni ki Ślą skiej w po zy cji ośrod ka re fe -
ren cyj ne go. Z ko lei przed akre dy ta cją, ba da nia wy ko ny -
wa ne w la bo ra to riach ma ją wa lor ope ra cyj ny i mo gą być
uzna wa ne je dy nie lo kal nie lub we wnętrz nie w struk tu rze
da ne go przed się bior stwa. Du żym za in te re so wa niem cie -
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silesia
autoMotiVe

nie 
PróŻnuje

doPiero Połowa roku, a w raMach silesii autoMotiVe wydarzyło się juŻ
naPrawdę duŻo – zarówno w obszarze badań, jak i sPotkań oraz

realizowanych Projektów

D
o koń ca kwiet na zre ali zo wa li śmy w su mie
osiem ba dań, jed no spo tka nie Best Prac ti -
ces oraz ca ły czas re ali zu je my pro jekt No -
wo cze sny In ży nier Ja ko ści, któ ry ma

na swo im kon cie pierw sze suk ce sy.

Pro Gram no wo cze sny in ży nier 
ja Ko ści
Ma my za so bą już po nad po ło wę za jęć w ra mach na -
sze go pro gra mu oraz pierw sze suk ce sy. W pro jek cie
eks pe ry men tal nie udział wziął pan Ma rek, stu dent Aka -
de mii Tech nicz no -Hu ma ni stycz nej, z któ rą współ pra cu -
je my w ra mach na sze go pro gra mu. Dzię ki udzia ło wi

pa na Mar ka chcie li śmy zwe ry fi ko wać po ziom na sze go
pro gra mu oraz spraw dzić jak za kres wie dzy prak tycz -
nej re ali zo wa ny w ra mach za jęć, bę dzie przyj mo wa ny
przez oso by bez do świad cze nia w ob sza rze ja ko ścio -
wym – jak się oka za ło, wy ma ga to du że go na kła du sił
po stro nie na sze go do dat ko we go uczest ni ka, ale przy -
no si bar dzo do bre efek ty, cze go do wo dem mo że być
fakt, że pan Ma rek w po ło wie pro jek tu zna lazł już za -
trud nie nie i ak tu al nie pra cu je w jed nej z biel skich firm
sek to ra mo to ry za cyj ne go.
Ewa lu acja on -go ing, któ rą re ali zu je my wśród firm
i uczest ni ków ja sno wska zu je, że wy so ko oce nia ją za -
rów no za ję cia prak tycz ne zre ali zo wa ne przez prak ty -

Katarzyna
Konarska

ków z biel skich firm mo to ry za cyj nych, któ re do tych -
czas się od by ły, jak i za ję cia teo re tycz ne, któ re pro wa -
dzi wy kwa li fi ko wa na ka dra na uko wa Aka de mii Tech -
nicz no -Hu ma ni stycz nej. 
Obec nie pro wa dzi my wstęp ną re kru ta cję do ko lej nej
edy cji na sze go pro gra mu, do udzia łu w któ rej  już te raz
ser decz nie za pra sza my fir my, któ re chcą in we sto wać
we wła sne ka dry.

ba da nia si le sia au to mo ti ve
Rdze niem dzia łal no ści Si le sia Au to mo ti ve w ob sza rze
ryn ku pra cy i edu ka cji są oczy wi ście ba da nia, na pod -
sta wie któ rych przy go to wu je my in ne na sze dzia ła nia
i ini cja ty wy. Od po cząt ku ro ku 2014 zre ali zo wa li śmy już
sze reg pro jek tów ba daw czych, jed nym z nich jest Ba -
ro metr Si le sia Au to mo ti ve, któ ry do cze kał się już swo jej
dru giej edy cji. Wy ni ki wska zu ją, że po czą tek ro ku był
bar dzo ko rzyst ny dla firm. Ma my do czy nie nia ze
znacz ny mi wzro sta mi, je śli cho dzi o za po trze bo wa nie
na pra cow ni ków czy licz bę in we sty cji oraz z bar dzo do -
bry mi pro gno za mi dla więk szo ści ob sza rów. Sy tu acja
nie co się sta bi li zu je je śli cho dzi o dal szą część ro ku.
Si le sia Au to mo ti ve ma na swo im kon cie rów nież „Ba da -
nie ocze ki wań pła co wych oraz fak tycz ne go po zio mu
pod wy żek”. Zre ali zo wa li śmy je w lu tym pod ką tem
ocze ki wań pła co wych pra cow ni ków i pla no wa nych
pod wy żek oraz w kwiet niu, aby zwe ry fi ko wać fak tycz ny
po ziom przy zna nych przez fir my pod wy żek. Śred nio
pod wyż ki w sek to rze mo to ry za cyj nym w ob sza rze wo -
je wódz twa ślą skie go wy nio są w tym ro ku ok. 3 proc.
W ra mach dzia ła nia Si le sii Au to mo ti ve zre ali zo wa li śmy
rów nież sze reg ba dań w ob sza rze mo ni to ro wa nia ryn -
ku pra cy. Ze bra ne da ne wska zu ją, że więk szość firm
znacz nie zwięk sza za trud nie nie od po cząt ku te go ro ku,
do ty czy to głów nie stycz nia oraz w nie co mniej szym
stop niu okre su od lu te go do czerw ca. W dal szej czę ści
ro ku za po trze bo wa nie się usta bi li zu je, co po twier dza ją
rów nież wy ni ki Ba ro me tru Si le sia Au to mo ti ve. Wy ni ki
ba da nia ja sno wska zu ją, że w dal szym cią gu ma my
do czy nie nia z du żym za po trze bo wa niem na spe cja li -
stów. Wśród sta no wisk in ży nier skich naj więk sze za po -
trze bo wa nie na dal do ty czy in ży nie rów ja ko ści.
W okre sie od stycz nia do kwiet nia re ali zo wa li śmy rów -
nież ba da nie Bench mar king Wskaź ni ków Dzia łów Per -
so nal nych, przez co umoż li wi li śmy za in te re so wa nym

fir mom po rów na nie swo ich wy ni ków w ob sza rze klu -
czo wych wskaź ni ków per so nal nych ze śred ni mi war to -
ścia mi wśród firm sek to ra mo to ry za cyj ne go. 

sPo tKa nie best Prac ti ces – em Ploy er
bran dinG
W kwiet niu zre ali zo wa li śmy ko lej ne spo tka nie z cy klu
Best Prac ti ces. Spo tka nie tym ra zem od by ło się w Gli -
wi cach. Je go te ma tem by ło bu do wa nie mar ki wśród
pra cow ni ków. Swo imi do bry mi prak ty ka mi już po raz
dru gi po dzie li ła się z na mi fir ma TRW Bra king Sys tems
Pol ska. Ponad dwu go dzin na dys ku sja to czy ła się nie
tyl ko wo kół współ cze snych, in ter ne to wych na rzę dzi bu -
do wa nia mar ki – od po wied nio skom po no wa na stro -
na in ter ne to wa, pro fil na Fa ce bo oku – ale i wo kół bar -
dziej stan dar do wych form, ta kich jak: udział w tar gach
pra cy czy re ali za cja pro gra mów prak tyk i sta ży.
Na spo tka niu omó wio no rów nież ro lę Am ba sa do rów
Firm na uczel niach. Z jed nej stro ny sta no wią oni wspar -
cie fir my we współ pra cy z uczel nia mi, a z dru giej – sa -
mi póź niej sta ją się ich pra cow ni ka mi. Jak się oka za ło,
ok. 80 proc. am ba sa do rów znaj du je za trud nie nie w re -
pre zen to wa nej przez sie bie fir mie.
TRW w ra mach bu do wa nia mar ki po dej mu je rów nież
ini cja ty wy zwią za ne z dzia ła nia mi cha ry ta tyw ny mi
na rzecz do mów dziec ka czy in nych or ga ni za cji i sto -
wa rzy szeń. Po za wspar ciem fi nan so wym TRW włą cza
w ta ką dzia łal ność rów nież swo ich pra cow ni ków, któ rzy
otrzy mu ją na jej po czet dzień wol ny, w trak cie któ re go
dzie lą się np. swo imi pa sja mi z wy cho wan ka mi do mów
dziec ka.

co Przy nie sie dru Ga Po ło wa ro Ku?
Ko lej ne pół ro cze bę dzie oczy wi ście nie mniej in ten syw -
ne. Ma my do zre ali zo wa nia sze reg ba dań – w tym bar -
dzo cie ka wy pro jekt ba daw czy we ry fi ku ją cy zmien ne
wa run ku ją ce czę sto tli wość odejść pra cow ni ków
na klu czo wych sta no wi skach jak np. in ży nie ro wie ja ko -
ści. Po ja wią się rów nież ko lej ne edy cje Spo tkań Best
Prac ti ces – ko lej ne spo tka nia dla dzia łów HR oraz
pierw sze dla sze fów ja ko ści. Do dat ko wo pla nu je my
uru cho mie nie gru py WCM (World Class Ma nu fac tu -
ring) w fi la rze pro duk cyj nym. Pla nu je my rów nież ru szyć
z dwo ma rów no le gły mi edy cja mi Pro gra mu No wo cze -
sny In ży nier Ja ko ści – w Gli wi cach oraz w Biel sku -Bia -
łej, gdyż ist nie je bar dzo du że za po trze bo wa nie w tym
za kre sie, a ak tu al nie re ali zo wa na edy cja – jak wska zu -
ją nam in for ma cje zwrot ne – jest du żym suk ce sem. l

tyle wyniosą w tym roku średnie
podwyżki wynagrodzeń w sektorze
motoryzacyjnym na śląsku

3 procent 

wyniki drugiego barometru Silesia
automotive wskazują, że początek roku był
bardzo korzystny dla firm. mamy do
czynienia ze znacznymi wzrostami jeśli
chodzi o zapotrzebowanie na pracowników
czy liczbę inwestycji



37
STREFA CZERWIEC / LIPIEC 2014

{ strefa stref } { strefa stref }

będzieMy
kontynuować
naszą Pracę
z adaMeM zdziebło, senatoreM, wiceMinistreM
infrastruktury i rozwoju rozMawiał wojciech leśny

adam zdziEbło
Samorządowiec i polityk, w latach 2009-2013
wiceminister rozwoju regionalnego, a następnie
wiceminister infrastruktury i rozwoju,
senator VIII kadencji. Ukończył wydział prawa
i administracji Uniwersytetu Śląskiego
w Katowicach oraz studia podyplomowe
z Integracji Europejskiej w Centrum Studiów
Europejskich Uniwersytetu Śląskiego. Piastował
stanowisko dyrektora Związku Gmin i Powiatów
Subregionu Zachodniego Województwa. W 2006
roku uzyskał mandat radnego sejmiku
województwa śląskiego z listy Platformy
Obywatelskiej. W 2008 objął funkcję szefa
gabinetu politycznego minister rozwoju
regionalnego Elżbiety Bieńkowskiej i to
na podstawie jej rekomendacji w styczniu 2009
roku został podsekretarzem stanu w Ministerstwie
Rozwoju Regionalnego. Rok później objął w tym
resorcie stanowisko sekretarza stanu.
W wyborach parlamentarnych w 2011 zdobył
mandat senatora. 

Kto jest kim?

Strefa: Na ła mach ma ga zy nu Stre fa wie le słów już pa dło na te mat pro gra mu Per -
spek ty wa 2014-2020. Mó wi li śmy m.in. o kwo tach przy zna nych Pol sce, a tak że
o za sa dach udzie la nia po mo cy pu blicz nej fir mom pry wat nym. Nie roz ma wia li -
śmy na to miast o kwe stiach zwią za nych z do fi nan so wa niem roz wo ju in fra struk -
tu ry. Czy w tej no wej per spek ty wie zmie ni ły się za sa dy fi nan so wa nia z pie nię dzy
unij nych in fra struk tu ry w Pol sce?
Adam Zdziebło: No wy bu dżet, po dob nie jak ten, któ ry koń czy my, trak -
tu je my w spo sób bar dzo kom plek so wy, sta ra jąc się ob jąć wspar ciem
eu ro pej skim wszyst kie istot ne dzie dzi ny bę dą ce mo to ra mi na pę du
roz wo ju na sze go kra ju. Z jed nej stro ny in we stu je my i na dal bę dzie my
in we sto wa li w twar dą in fra struk tu rę, z dru giej bę dzie my wspie ra li bar -
dzo moc no roz wój przed się bior czo ści. Pa mię ta my jed nak rów nież
o istot nych kwe stiach spo łecz nych. W czę ści in fra struk tu ral nej bu dżet
ten jest kon ty nu acją Pro gra mu In fra struk tu ra i Śro do wi sko. W je go ra -
mach bę dzie my koń czy li sieć dróg eks pre so wych w Pol sce, mię dzy
in ny mi fi na li zu jąc bu do wę od cin ka au to stra dy A1, od lot ni ska w Py -
rzo wi cach aż po za Czę sto cho wę. Zgod nie z za ło że nia mi pro gra mu
za mie rza my kon ty nu ować mo der ni za cję szla ku ko le jo we go, koń czyć
mo der ni za cję sie ci ka na li za cyj nych a tak że in we sto wać w ochro nę
śro do wi ska i w od na wial ne źró dła ener gii. Bę dzie my rów nież wspie -
rać, na po zio mie za rów no kra jo wym jak i re gio nal nym, roz wój sys te -
mów ochro ny zdro wia, a tak że – cho ciaż tu taj Ko mi sja Eu ro pej ska
dłu go z na mi po le mi zo wa ła – prze wi dzie li śmy środ ki na wspar cie kul -
tu ry, w tym na ochro nę dzie dzic twa na ro do we go, na szych za byt ków,
za rów no tych wska za nych przez UNE SCO, jak i ta kich, któ re znaj du ją
się na li ście pre zy denc kiej. Na szym wspar ciem ob ję te zo sta ną rów -
nież dzia ła nia zmie rza ją ce do roz wo ju szkol nic twa ar ty stycz ne go. Jak
Pan za tem wi dzi, kon cen tru je my się nie tyl ko na twar dych in we sty -
cjach, ale tak że na lu dziach. 

Chciał bym w tym miej scu pod kre ślić jesz cze jed ną rzecz – na stą pi -
ła ab so lut na pro fe sjo na li za cja ka dry za rzą dza ją cej pie niędz mi eu ro -
pej ski mi, i to za rów no na po zio mie mi ni ste rial nym, jak i sa mo rzą do -
wym. Pie nią dze przy zna wa ne są tym, któ rzy rze czy wi ście ma ją po -
mysł i wie dzą jak go zre ali zo wać, a oni z ko lei sta ra ją się te pro jek ty eu -
ro pej skie bar dzo do brze pro wa dzić i efek tyw nie wy ko rzy sty wać przy -
zna ne środ ki. 

Czy w tym programie, w części infrastrukturalnej znalazło się również miejsce
dla projektów związanych z dostępem do internetu w całej Polsce?
Tak, w no wym bu dże cie kon ty nu owa ne bę dą za da nia zwią za ne z ca -
łą sfe rą in for ma tycz ną, do któ rej za li cza my nie tyl ko do stęp do in ter ne -
tu, ale rów nież no we tech no lo gie, uła twie nia w ko mu ni ka cji mię dzy
miesz kań cem a urzę dem i in ne sys te my in for ma tycz ne.

Kolejnym bardzo ważnym zadaniem z punktu widzenia naszego kraju,
omawianym często przez ekspertów, zwłaszcza w kontekście Ukrainy, jest
bezpieczeństwo energetyczne. Jakie jest stanowisko Ministerstwa Rozwoju
i Infrastruktury w tym zakresie?
Udo wod ni li śmy już, że nie tyl ko o tym mó wi my, ale kon se kwent nie re -
ali zu je my krok po kro ku stra te gię bez pie czeń stwa ener ge tycz ne go
Pol ski. Niech wy mie nię w tym miej scu cho ciaż by bu do wę ter mi na lu
LNG, sie ci ga zo cią gów prze sy ło wych, in ter ko nek to rów, pod ziem nych
ma ga zy nów ga zu, a tak że in we sty cje w OZE. Są to dzia ła nia, któ re
prze pro wa dzi li śmy w ra mach koń czą ce go się już pro gra mu In we sty -
cja i Śro do wi sko. Nie za po mi na my tak że o współ pra cy z na szy mi są -
sia da mi – Ko mi sja Eu ro pej ska wy da ła wła śnie zgo dę na bu do wę
ostat nie go, ale bar dzo istot ne go ele men tu – po łą cze nia elek tro ener -
ge tycz ne go Pol ska – Li twa, dzię ki któ re mu do mknie my tzw. pier ścień
bał tyc ki. Wszyst kie kra je le żą ce nad Bał ty kiem bę dą spię te w jed ną

wspól ną sieć, aby mo gły w chwi lach kry tycz nych prze sy łać so bie
ener gię. Chce my te dzia ła nia kon ty nu ować w no wym bu dże cie, a to,
co zro bi li śmy udo wad nia, że wie my, jak te go do ko nać. Ja ko Pol ska
czer pie my rów nież in spi ra cję z prze szło ści zjed no czo nej Eu ro py, czy li
z Eu ro pej skiej Wspól no ty Wę gla i Sta li. Mó wi my dzi siaj o tym, aby
Unia sta ła się Eu ro pą wspól no ty ener ge tycz nej. To jest ko lej ne du że
wy zwa nie i zno wu Pol ska jest li de rem te go eu ro pej skie go pe le to nu.
Za tem nie tyl ko otrzy mu je my ko rzy ści z Unii, ale też du żo jej da je my.

Jak Pan, ja ko daw ny sa mo rzą do wiec, z per spek ty wy pra cy w mi ni ster stwie oce -
nia nasz re gion, je go roz wój i moż li wo ści?
Pod kre ślam za wsze, przy te go ro dza ju py ta niach do ty czą cych wo je -
wódz twa ślą skie go, jed ną rzecz – je ste śmy na dal naja trak cyj niej szym
re gio nem je śli cho dzi o in we sty cje w Pol sce, co po twier dza ją między
innymi nie za leż ne ra por ty In sty tu tu Ba dań nad Go spo dar ką Ryn ko -
wą. Na to miast, po przez miej sce, w któ ry je stem, mam spoj rze nie
kom plek so we i wi dzę, jak po zo sta łe re gio ny nas go nią. Więc je że li dzi -
siaj spo cznie my na lau rach, to w koń cu się oka że, że wo je wódz two
ślą skie nie jest już li de rem. Na szczę ście na dal my śli my dłu go fa lo wo
i między innymi na przy kła dzie Ka to wic kiej Spe cjal nej Stre fy Eko no -
micz nej wi dać, w któ rym kie run ku przy szłość Ślą ska się roz wi ja, jak
wy ko rzy stu je my dzi siej sze re gu la cje praw ne. Ob ser wu je my, jak
na ofer tę Stre fy od po wia da ją przed się bior cy, ale jed no cze śnie za uwa -
ża my, jak na mar kę KSSE re agu ją sa mo rzą dow cy, co jest prze cież
waż nym ba ro me trem. Ka to wic ka Stre fa wy szła już po za gra ni ce ad mi -
ni stra cyj ne wo je wódz twa i sa mo rzą dow cy ocze ku ją, że na dal bę dzie
się roz wi jać, na do wód cze go przyj mu je my ko lej ne zgło sze nia te re -
nów, któ re chcia ły by wejść do Stre fy. Dru gim istot nym wa lo rem re gio -
nu jest mą dre za rzą dza nie i in we sto wa nie fun du szy eu ro pej skich po -
cho dzą cych z te go bu dże tu, któ ry się koń czy, ale też wy ko rzy sta nie
fak tu, że no wy bu dżet dla wo je wódz twa ślą skie go prze kra cza war -
tość 3 miliardów eu ro i jest rów nież bar dzo pro ro zwo jo wy, kie ro wa ny
w du żej mie rze do przed się bior ców. To jest bar dzo waż ne, dla te go, że
po ro ku 2020 – wszyst ko na to wska zu je – bę dzie my kra jem za sob -
nym, któ ry bę dzie mógł po ma gać in nym. Kie dy bu dżet eu ro pej ski bę -
dzie dla Pol ski mniej szy, bo bę dzie my bo gat si, wte dy bę dzie my po -
trze bo wa li ko lej nych im pul sów i te im pul sy mo gą być ge ne ro wa ne
wła śnie po przez to, co zo sta nie wy bu do wa ne dzi siaj w Spe cjal nej
Stre fie Eko no micz nej oraz po za Stre fą przez przed się bior ców dzia ła -
ją cych na in nych po lach.

Opozycja przestrzega przed pułapką średniego dochodu. Jest to zjawisko, które
spotkało m.in. Portugalię czy Hiszpanię. Były tam wcześniej dokonywane
inwestycje właśnie w infrastrukturę drogową. Czy jest powód, aby bić na alarm,
w przypadku Polski? A jeśli rzeczywiście coś jest na rzeczy, jakie środki
zaradcze należałoby przedsięwziąć, aby nie znaleźć się w takiej sytuacji?
Pa mię taj my o tym, że wśród „li de rów” eu ro pej skie go kry zy su by ła rów -
nież Ir lan dia. W Ir lan dii gro środ ków za in we sto wa no wczło wie ka, zu -
peł nie ina czej niż wPor tu ga lii iHisz pa nii. WPol sce odpo cząt ku po sta -
wi li śmy namo del mie sza ny. Z jed nej stro ny in fra struk tu ra, zdru giej –
przed się bior czość, z trze ciej – czło wiek: pod no sze nie kom pe ten cji,
szko le nia, stu dia. Nabie żą co re agu je my nazmie nia ją cy się ry nek pra -
cy. Czy ta po li ty ka jest sku tecz na? Od po wiedź na to py ta nie po zo sta -
wiam oce nie eks per tów. Na le ży jed nak pa mię tać, że te wszyst kie ele -
men ty spię te ra zem – mą dra pol ska go spo dar ka, tak że wopar ciu
ostre fy eko no micz ne, przyumie jęt nym wy ko rzy sta niu pie nię dzy eu ro -
pej skich – do pro wa dzi ły do te go, że kie dy kra je eu ro pej skie wpa dły
wre ce sję, Pol ska cią gle by ła jed nym z tych nie licz nych państw, któ re
od no to wy wa ły rok po ro ku wzrost PKB. I tu jest je den waż ny
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wskaźnik – sku mu lo wa ny wzrost PKB wcią gu ostat nich6 lat wPol sce,
to po nad19 procent! Nie ma ta kie go kra ju wUnii Eu ro pej skiej, któ ry
mógł by się po chwa lić po dob nym wy ni kiem. Lu dzie nie za uwa ża ją
zmian, bo są one cią głe i dzie ją się nana szych oczach. Tym cza sem
ma my znacz ny wzrost po zio mu ży cia. Pro szę pa mię tać o tym, że
wgru pie no wych państw człon kow skich, to my naj szyb ciej ni we lu je my
róż ni cę, ja ka dzie li nas odpaństw Unii Eu ro pej skich, cho ciaż star to wa -
li śmy znaj niż sze go po zio mu. To rów nież jest za słu ga kon se kwent nie
pro wa dzo nej po li ty ki go spo dar czej. Na szą pol ską ce chą na ro do wą
jest to, że nie chwa li my się suk ce sem, a je śli efekt czy jejś pra cy wart
jest po chwa ły, za kła da my, że popro stu „uda ło się”. To nie jest tak.
Wszyst ko, co osią gnę li śmy, jest wy ni kiem pre cy zyj nie za pla no wa nej
iwy ko na nej pra cy, któ rej po kło siem jest rów nież to, jak nas po strze ga -
ją in ne pań stwa. Zogrom ną sa tys fak cją przyj mu ję opi nie ja kie krą żą
onas wBruk se li czy wsto li cach in nych państw eu ro pej skich, wktó -
rych po dzi wia się ska lę od nie sio ne go przez nas suk ce su. Pol ska mo -
że być przy kła dem te go, że Unia Eu ro pej ska ma sens, że ta po li ty ka
spój no ści pro wa dzo nawra mach EU jest ab so lut nie naj lep szą zpo li -
tyk Unii. 

Rozumiem, że można zatem założyć, że w tym momencie nie występuje
podobne zagrożenie i kontynuowanie zrównoważonej polityki wspierania

poszczególnych gałęzi, takich jak przemysł, infrastruktura, człowiek,
będzie na pewno bardziej opłacalne. Niemniej jednak opozycja wskazuje
także na konieczność podjęcia większych nakładów na innowacje. Czy
nie nadszedł czas, żeby innowacje stały się priorytetem w polityce
finansowania ze środków unijnych kolejnych projektów?
My też wi dzi my tę po trze bę i mó wi my, że pie nię dzy na in no wa cje
po win no być wię cej, ale tu po wsta je py ta nie: wię cej w sto sun ku
do cze go? Co to zna czy: wię cej in no wa cji? Przez 10 lat obec no ści
fun du szy w Pol sce, a w szcze gól no ści przez te 7 lat ostat nich,
przed się bior stwa wpro wa dzi ły na ry nek nie mal 40 tysięcy no wych
pro duk tów i usług! Wdro ży ły 2 tysiące in no wa cji i 3 tysiące no wych
tech no lo gii. To są war to ści, w któ re aż trud no uwie rzyć... Na kła dy
na dzia łal ność in we sty cyj ną obec nie są o oko ło 40-43 procent
więk sze niż na po cząt ku człon kow stwa Pol ski w Unii. Trze ba pa -
mię tać o tym, że prze szło 500 ośrod ków ba daw czych w Pol sce
otrzy ma ło wspar cie fun du szy eu ro pej skich, że zre ali zo wa no po -
nad 6 500 pro jek tów ba daw czych i roz wo jo wych. Przy wspar ciu
fun du szy zo sta ło wspar tych oko ło 1 600 pa ten tów i to nie tyl ko
w Pol sce, ale rów nież za gra ni cą. Mó wiąc za tem o tym, co chce my
zro bić, za wsze od no szę się do te go, co już zro bi li śmy. Oczy wi ście,
chce my zro bić wię cej, ale – co pod kre ślam – wie my jak, bo już te -
go czę ścio wo do ko na li śmy. l

Coneser Club Katowice przy KSSE 40-014 Katowice, ul. Wojewódzka 42, tel. +48 32 355 88 88, 607.601.400 www.coneserclub.pl

Coneser Club mieści się w wyjątkowej kamienicy wybudowanej w 1896 roku w stylu eklektycznym. Budynek ten jest jednocześnie siedzibą Katowickiej Specjalnej Strefy Ekonomicznej.
Wnętrze urządzone jest w stylu tradycyjnego angielskiego klubu. Znajdują się w nim eleganckie pomieszczenia. Specjalnie przystosowany Cigar Room dla miłośników tytoniu czy pokój
wyposażony we wszystkie multimedia do prowadzenia spotkań biznesowych. Doskonałym uzupełnieniem charakteru Klubu jest bogata oferta win, które sami selekcjonujemy i importujemy
oraz wspaniałych whisky, koniaków czy innych szlachetnych alkoholi. To miejsce stworzone dla ludzi ceniących doskonałą kuchnię, którą można smakować w niepowtarzalnych wnętrzach.
Klub powstał z myślą o osobach wysoko ceniących swoją prywatność i spokój oraz poszukujących kameralnego miejsca na spotkanie zarówno biznesowe, jak i prywatne. Posiadanie karty
członkowskiej daje pewność niepowtarzalnej atmosfery klubowej, której dostąpić mogą tylko posiadacze karty.

Szymon Pogoński
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konceRt i weRniSaż w tySkiej StRefaRt

w Piątek 16 maja tySka GaleRia StRefaRt wyPełniona była Po bRzeGi.
tym Razem jak maGneS zadziałała miejScowa kaPela GifLof

Mocny Folk i nie tylko

Wernisaż zgromadził prace aż 16
młodych artystów, którzy bronili swój
dyplom u prof. Włodzimierza Kuleja
z Pracowni Dyplomowej Malarstwa
z Częstochowy. Swoje obrazy
zaprezentowali: Mariusz Aniśko, Amelia
Augustyn, Violetta Bogdanów, Piotr
Borowik, Katarzyna Cabała, Anna
Dudek, Adam Maruszczyk, Dominika
Panaszek, Mateusz Pawełczyk, Beata

Sadowska, Kamil Słodek, Martyna
Svobodnikowa, Hanna Stępel, Artur
Wawrzkiewicz, Magdalena Winiarska
i Katarzyna Zyguła. – Zaproszenie
młodych artystów do naszej galerii
wpisuje się dokładnie w misję, jaką
prowadzimy – mówiła Ewa Stachura-
Pordzik, prezes Podstrefy Tyskiej
KSSE. – Wiem, jak trudno jest odnaleźć
się młodym absolwentom

jakiegokolwiek kierunku w obecnych
realiach. To samo dotyczy młodych
adeptów sztuk pięknych – dodała. 
Wernisaż zgromadził wyjątkowo wielu
gości, jednak przypuszczamy, że dużą
rolę w tym odegrał zespół Giflof, który
swoją grą miał umilić czas widzom.
Drobny recital zmienił się w prawdziwy
koncert, ponieważ publiczność wciąż
prosiła o bisy.  l

{ strefa klubowa } { strefa klubowa }

Kto jest kim?
GifLof
Górnośląski zespół, w którego
grze istotną rolę odgrywa
połączenie muzyki rockowej
i folku. Panowie z Gif Lof
na koncie mają 2. miejsce
na XIII Festiwalu Ryśka Ridla
„Ku przestrodze” oraz
zwycięstwo w ogólnopolskim
Konkursie Polskiego Radia
„Przebojem na antenę”. Pełny
skład zespołu stanowią:
Łukasz Kosicki (głos, gitary),
Błażej Banaś (akordeon,
klawisze, głos), Mikołaj
Cierpka (gitary, mandolina,
banjo, głos), Witek Ratajczyk
(bas), Krzysztof Kot (bębny),
Justyna Fiłon-Ratajczyk – 
menadżer, Beata
Wyciślik – tour menedżer,
Arkadiusz Zyber (akustyka,
„dom na kołach i dobra dusza
zespołu”). Więcej o zespole
można się dowiedzieć ze
strony www.giflof.pl
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Już jesienią w tyskiej
Galerii StrefArt
wystawa malarstwa
Michała Łacha 


